
Bogaty program imprez 
naukowych i popularnych 

I 

odzyskania 

e 1o·c 
państwa 

polskiego 
Na jesieni br. przypada 50 

rocznica odzyskania niepod
ległości państwa polskiego. W 
związku z tym w myśl uchwa 
ly OK FJN odbywają się kon 
ferencje naukowe i popular
no-naukowe, odczyty i spot
kania poświęcone tej ważnej 
w życiu naszego narodu rocz
nicy. . Ta kampania ideowo
wychowawcza stanowi okazie 
do naświetlenia genezy i hi
storycznego znaczenia odzy. 
skania przed półwieczem nie
podległego bytu państwowego . 
a jednocześnie przyczyn, któ 
re doprowadziły do utraty nie
podległości Polski międzywo
jennej oraz źródeł jej ponow
nego odzyskania I powstania 
Polski Ludowej, która niero
zerwalnie zespoliła pojęcie nie 
podległości t socjalizmu I za
pewniła narodowi polskiemu 
wszechstronny rozwój. 

7 bm. - w Lublinie odbę-
6.zie się uroczysta akademia z 
udziałem najwyższych wlad2 
partyjnych l państwowych 
oraz przedstawicieli szerokich 
kręgów społeczeństwa. w tej 
liczbie uczestników walki o 
Polskę wołną I sprawiedliwą 
Akademia zostanie zorganizo 
wana w 50 rocznicę powstania 
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DZIENNIK 
tODZKI 

Po wstrzymaniu bombardowań amerykańskich 

w Paryżu spotkanie przedstawicieli 
DRW, USA, N F W Wietnamu płd. i administracji 

sajgońskiej * A merykanie przyjęli całkowicie wa 
runkl DRW-stwierdzaXuan Thuy •Reżim Thieu 

6 bm. 

blokuje rozmowy·* Oświadczenie rządu DRW 
Rząd Demokratycznel Re

publiki 'Vietnamu oełosił w 
sobote oświadczenie na temat 
zarzadzoneeo przez orezvden
ta USA Johnsona wstrzyma
ni„ wszelkich bombardowań 
Demokratvcznei Republiki 
Wietnamu. 

•• Ze wzelędu na ol(Tomne 
trudności. iakie wvnikłv z 
woinv wietnamskiei oraz ood 
presja amervkańskiei i świa 

towei ooini! publicznej. rząd "Stanowisko narodu wiet-
Stanów Ziednoczonvch mlł· namskiego w sprawie uregu-
siał ogłosić całkowite wstrzy- !owania problemu wietnam-
rnanie bombardowań z oo- skiego - głosi dalej oświad-

czenie - znajduje wyraz w 
vietrza. morza i Jadu Demo czterech punktach rządu De-
kratycznei Renubliki Wietna- mokratycznej Republiki Wiet-
mu e:łosi oświadczenie. namu 1 w programie pą!l-
Stanv Zjednoczone. oo czte. tycznym Narodowego Frontu 
rech dłue:ich latach PotwO<r- Wyzwolenia Południowego 

nYch zbrodni wobec ludr"ó- Wietnamu. 3est to pozycja 
ci oółnocnee:o Wietnamu i niezależności i pokoju zgod-
no oieciu miesiacach bloko- na z podstawowymi zas.adami 
wania. rokowań parvskich. porozumienia genewskiego w 

;g~r:i1~:dt~~~~~ ~ oz·1s' 8 stron\ związana z historycznym wy-, 
darzeniem - powstania po 
123 latach niewoli pierwsz~go 
ogólnokrajowego rządu pol
skiego. 

sprawie Wietnamu z 1954 ro
m"Siałv zanrzestać bombar- ku. Rząd Demokratycznej Re-
dowań całee:o obszaru DRW. publiki Wietnamu t naród 
Jest to również wielkie zwy wietnamski domagają słe ka-
ciestwo narodu obu cześci tegorycz,nie by stany Zjedno
Wietnamu. Oe:romne zwvcie- czone wycofały wszystkie woj 
stwo obozu socialistvcznee:o, ska amerykail.skie I satelickie. 
NarodoWe!!o Frontu Wvzwo- zlikwidowały wszyst~ie ame-
lenia j ruchu ookoiowee:o. rykańskie bazy W<>jskowe na 
ol(romne zwvciestwo naro- południu l pozwoliły ludno-
dów całee:o świata łacznie z śc! Wietnamu połuct.niowego 

t uregulować własne sprawy 

'W ciągu miesiąca -
oosteoowvml ludźrn'i W S a- zgodnie z programem politycz 
nach Zjednoczonvch" nym Narodowego Frcntu Wy 

Rzad DRW oświadcza. że zwolenla Wietnamu Poludnio-
J;!otów i est obecnie omówić wego bez obcej tngere:tcJi". 
ze strona arnervkańska „inne „Fakt, że Stany Zj<'dnoczo
oroblemv. będące orzedmio- ne zmuszone były wstrzymać 

Koleiny akt atresil Izraela 
na Bliskim W schodzie 

W sobote rano o !(Odzinie 
3.16 czasu warszawskieiro, 
odbvło sie oosiedzenie Radv 
Bezpieczeństwa zwołane w 
trvbie Pilnvm na wniosek 
ZRA. Na oosiedzeniu Rad:v 
omawiano nowa orowokacie 
izrael~a: zbombardowanie 
ważnei oon wze:ledem 11ost>0 

ener"'ie.;ne kroki zmierzaiace 
do na'Prawienia szkód WYWO

łanvch izraelskim nalotem. 
Jak wvnika z ostatnich do-
nies1en. nożar wvwołany 
zbombardawanie.., oodstacii 
transformatorów elektrvcz-
nych w Nae:b Hamadi został 

(C) Dalszy e:ąg n-.i str. 2 

darczym elektrowni ZRA. 1---------------

Przedstawiciel ZRA El 
Ku li oświadczył że iest to 
•. iaskrawv akt al!res.i( do
kon •nv przez Izrael w e:łebi 
t"·-torium ZRA. 

Przedstawiciel Izraela e:oło
słownvmi twierdzeniami sta
rał sie orzenieść cała odoo
w-iedzialność z~ naoieta sYtua 
cie na Bliskim Wschodzie nP 
ZRA i inne kraie arabskie. 

Zbombardowanie nrzez sa
molot izr~elski ohiektów cv
wilnycb w P.:órnvm E!!iocie. 
wvwołało f~le oburzenia ~wia 
towei ooinii oublicznei. 
A~~ncie orasowe I nisma 
wielu kraiów wskazuia na 
wybitnie ae:resvwnv charak
te.r tee:o akt11 oodJ.rre~l·i~c I 
że orzvczvni sie on do wzmo 
ieni~ naoiecia na Bliskim 
w~chodzle, 
Władze eeipskie t>Qdjęłv 

NOWE 
zarządzenia obronne 
w ZRA 

"'rezydent ZRA Naser DOd
Pisgł w sobote dekret o 
tworzeniu . .iednostek obrony 
ludowei". Zadaniem tvch 
iednostek bedzie czuwanie 
nad bez.oieczeństwem kraju. 
Działalnościa tvcb 1ednostek 
beda obiete obszarv. które 
dotychczas nie wchodziłv w 
obreb woiskowee:o svstemu 
obronnee:o Decvzie te wia
że sie z ostatPim raidem sa
molotów ;zr~Pl~kicb w !!lab 
tervtorium ZRA. 

Jednym „skokiem" przez 3 oceany 

Ostatni odcinek podróży 
Leonida Teliqi 

wówczas wizy od władz auslra 
lijskich, co wywołało pow
szechne oburzenie. W tej sy· 
tuacji L. Teliga zelecyciował 
się na przebycie jednym sko
kiem ogromnej trasy z Fi::lżi 
do Casablanki, liczącej kilka
naście tysięcy mil morskich 
przez trzy oceany - Spokoj
ny, Indyjski I Atlantyk. Za
mierzenie niezwykle śmiałe I 
trudne. 

te,,.. wzaiemnel?'-0 zaintereso- (B) Dadszy ci<,.g na str. li 
wania". abv znaleźć nolitvC?: .--..:_.:_ __ __:. __ ..:_~-------------------

Rejs dookoła świata samot
nego żeglarza polskiego kpt. 
Leonida Teligi na jachcie 
„o~" śledZOny jest z nie słab 
nącą uwagą przez społeczeń
stwo polskie i żeglarzy cale
go świata. Od blisko 3 miesię
cy nie było żadnej Wiadomoś
ci o losach śmiałego żeglarza 
Ostatnie doniesienia mówiły o 
jego pobycie w porcie Suwa 
na wyspie Fidżi. Jak wiado
mo kpt. Teliga nie otrzyma! „Gdynia Radio" odebrała 

za pośrednictwem „Moskwa 
Radio" telegram od kpt. lppo
litowa. dowódcy tankowca ra
dzieckiego „Lenkoran'': .. 31 

"W arsżawy" sprzedane już do 1971 r. 
Od września br. weszły w 

życie nowe zasady sprze<laży 

un1mn11nmmnmmnmnnnnnnmmmn1 
Rumunia 

Kara 
„ • • 
sm1erc1 

za spowodowanie 

katastrofy kolejowej 
~Viełka katastrofa kolejowa, 

jaka zdarzyła się 7 paździer
nika br, na linii między przy 
stankami Craciuneł i Bucerdea 
i w wyniku której 22 csoby 
po-niosły śmierć. zaS straty 
materialne wyniosły ok. 11 
milionów lei. znalazła obecni„ 
swój epilog przed są<tem. 

Na lawje oskarżonych .sądu 

okręgowego w Alba zasiedld: 
zawiadowca ruchu, Teodor Pet
risor I zwrotniczy Aleksandru 
Cristea z przystanku Bucer
<'.<.d, którzy przez jaskrawe za 
niedbanie obowiązków służbo
wych I nadużycie alkoholu w 
czasie P't'acy spowodowali ka
ta.strofę. 

Teodor Petrisor był · jut 'U

przednio wielokrotnie karany 
dyscyplinarnie za wykroczelllia 
służbowe l pijaństwo. 

Sąd skazał Teodora Petriso
ra na karę śmierd. a Alek
sanC: ru Cristea na 20 la.t cięż 
kich robót. 

„Krasnaja 

niektórych typów samocho
dów osobowych. Zgotlnie z 
obowiązującymi przepisami, 
nabywcą samochodu może być 
osoba, która w ciągu ostat
nich 4 lat (dla lekarzy, we
terynarzy i pracowników służ
by rolnej - obowiązuje ter
min 3-letni, a dla taksówka
rzy 2-letni) nie kupowała sa
mochodu w „Motozbycie" lub 
Banku PKO. nie wyl~wala 
samochodu na książecrkc 
oszczędnościową i n.ie otrzy
mała wozu z zagranicy. Po
nadto wprowadzono przedpła· 
ty - wysokości aktualnej ce
ny poszczególnych typów sa
mochodów. 

Z podsumowania „Motozby
tu" wynika, że w pierwszym 
miesiącu przyjmowania przed
płat wpłynęło 4.800 zgloszeń 
na zakup samochodów, w tym 
2.200- na „Fiaty-125P", 1.200 -
na „Syreny" 1 1.400 - na „Tra 
banty". Najwięcej chętnych 
na „Fiaty" było w Warsza
wie I Katowicach. Mniej wię
cej równe Ilości zgłoszeń za
rejestrowano we Wrocławiu . 
Poznaniu, Lodzi I Krakowie. 
W trzeciej grupie miast zna
lazły się Gdańsk, Szczecin i 
Kielce. 

Realizacja zamówień prze
widziana jest głównie na rok 
1969. Przy okazji warto po
dać. że wszystkie samochody 
„Warszawa" przewidziane do 
sprzedaży w roku przyszłym 
i następnym, są już zamówio
ne. 

NATO zagra~a narodo.m 
rejonu Morza Sródziemnego 

W ,.obotnim numerze •. Kras 
no.i Zwiezdy" komentator tei 
l(azety pisze. iż e:roźba jaka . 
niosa z soba okretv NATO 
na Morzu Sródziemnym. sta
ie sie coraz bard2iei ocz:vwL 
sta. Autor stwierdza. iż Wa 
szvneton móbuie wvkorzv
stać iako pretekst do dalsze
e:o zwiekszani:i notee:i woisko 
wei i morskie; w rejonje 
Mopo .:;.,;..J~'~mnP«o obecno~ć 

na Morzu Sródz.iemnvm ra-

dzieckich okretów wojen-
nych. • 

Jedn:vm z kroków' mają
cych na celu zwiekszenie na
oięcia w rejonie Morza Sród
ziemnee:o iest zainstalowanie 
w Neaoolu dowództwa z.ied
noczonych sił lotnictwa mor 
skiee0 rejonu Morza Sród
ziemne!C'". Jak orzvznaja ko
ła zachodnie. iee:o zadaniem 
j~t ,l"rowar!zerd<? <>hsprwadi 

(A) Dalszy Clą.g na s.tT. 2 

' rozwiazanie kwestii wiet
namskiei. Ponadto rzad DRW 
oekl;iruie l'OtOWOŚĆ Ud7iału 
w konferencji, która obejmie 
„nrz<?d~t<twir;Pli De.,.,okrob'C? 
nej Republiki Wietnamu. 
przoostawicieli Narodowel(n 
Frontu Wvzwolenia Potud
n ;owP"'r Wicitnaniu orzed~tfł
Wicieli Stanów Zjednoczonych 
I orzed~tawicieli administra
cii sai"'~-'-•1<iei". Obecność 
orzed.<tawicieli administr~cii 
sa{ł'j'ońskiei nie oznarza uzn~ 
ni~ tei administracii przez 
DRW. 

łf D(J)i członko(J)f e 
Rady Bezpieczeństwa 

Zgromadzenie Ogólne NZ 
dokonało wyboru pięciu nie
stałych członków Rady Bez- · 
pieczeństwa. W ciągu najbliż
szych 2 lat funkcje te będą 
pełnić: Nepal. Finlandia, Kn
łumbi.a, Hiszpania I Zambia. 
Okres pełnomocnictwa so
tychczasowych członków nie
stałvch: Brazylii, Danii. Indii 
Kanady i Etiopii upływa w 
końcu br. Wszyscy nowo wy
brani członkowie. prócz Ko
lumbii, będą pełnić swoje 
funkcje po raz pierwszy. 

Eksplozja 
przed pomnikiem 

ofiar li wojny światowej 
Pod pomnikiem ofiar n woj 

ny świą,towej w Cecea.no !Wio 
chy) eksplodowała bomba. 4 
os<>by zostały zabite a 16 ran 
nych. Bomba. która stała się 
przyczyną katastrofy, złO'Zona 

została pod p<>mnikiem wiele 
....... t temu i miała mieć znacze 
nie symboliczne. Tymczasem 
kiedy podczas obchodów Swię 
ta Zmarłych zapalono wiele 
świec. bomba eksplodowała. 

12 osób zginęło 
~ płonącym hotelu 

W .-, sobotę, w hotelu Wa:i
ma koło Kobe (zach. ;rapon1a) 
wybuchł grożny pożar. W pło 

mieniach Z>gin.ęło 12 osób, 4>2 
zostały ranne, a losów 6 je-
6Zcze nie ustalo,no. 

V# ankietach -· 
Nixon nadal prowadzi 

Na kilka dni orzeo wvbo
rami orezvn~nckimi w USA 
zarówno Nixon lak i Hum
obrev nodieli ostatnie wvsiL 
ki w celu zaoewnieni„ sobie. 
ostatecznei orzewa!!i w nie
ldórvch ~tanach USA Prze
de wszvstkim biora oor! uwa
!!'.e Nowv Jork oraz Kalifor· 
„ie. 

Nixon wvbiera sie w dwu
dniowa nodróż ooorzez Te
ksas. Pozostanie on tam 
nrawdonodobnie rln <inia wv
borów ti. no wtorku. Kan· 
civdat nartii f1Pf"'IO'~...--:ib;r„.,.··Pi. 

Huml'.'hrev zamierza wvsta-

pić w Nowvm Jorku f Hou
ston. oo czvm uda sie do 
Kalifornii. a nasteonie do 
swo1e1 rezydencji w Wa
verlv (Minnesota). 
W~dłue: sondażu przepro-

wadzonee:o orzez Instytut Ba 
dani~ Ooinii Publicznei Har 
risa. którP"O wvniki zostałv 
ooubl'kowane w niatek w 
dalszv"'l ciae:n nrzewa«e oo
siad~ Nixon. J.rtórv z<>hrał 40 
orocent «losów ankietowa
nvch Humohrev oos';:1Jia 37 
orocent. Wallace - 16 oro
cent. nr:zv 7 orocent nlezde
c:vdowanych. 

!Dl Dalszy C'Jąg na str. ! 

100 pilolów 
izraelskich 
udało się do USA 
na przeszkolenie 

Bliskowschodnia Agencja 
,.tEN, informuje, że 100 pilo
t.ów I techników Izraelskich 
<>puściło w czwartek p<>ct lot
niczy Lydda udając sie dn 
amerykańskiej ba7-:V lotniczej 
w celu odbyci.a szkolenia na 
Mmolotach typu ,.Phantom 
F-4". 

Wielka 

„Dokonano przelomu" - ta
ki motyw powtarza! się naj
częściej w zachodnich dzien
nikach w związku z zaprze
staniem bombardowań Demo
kratycznej Republiki Wietna
mu i z perspektywą rozszerze 
nia rokowań paryskich o 
przedstawicieli Narodowego 
Fl'ontu Wyzwolenia Wietnamu 
Południowego i rządu w Saj
gonie. Chcielibyśmy wierzyć. 
że istotnie decyzja prezydenta 
Johnsona oznaczać będzie !le
finitywny odwrót od polityki 
agresji wobec narodu wietnam 
ski'ego, która przez ostatnie 
lata utrzymywała pokój świa 
towy w stanie niezwykle 
chwiejnej równowagi. Ze raz 
na zawsze wykreślony zosta
nie ze słowników nowotwór 
językowy, eskalacja, powolany 
do życia przez wojskowych 
językoznawców w Pentagonie 
przed prawie czterema laty. 
kiedy USA rozpoczęły syste
matyczne naloty na Wietnam 
północny. 

Niewątpliwe jest jedno: 
powstała · Wielka szansa przy
wrócenia pokoju w kraju, któ 

szansa 
r:y od dziesięcioleci nękany 
by! kolonialnyrrti i neokolo
nialnymi interwencjami. Nieza 
leżnie od tego, że rokowania 
paryskie mogą się okazać nie
zmiernie trudne I dlugie 
istnienie takiej szansy ma 
niezwykle eloniosle znaczenie. 

Pozostaje jedynie pytanie. 
czy się jej nie zaprzepaści. a 
to zależy od wielu czynników. 
Od tego. na co zwracają uwa 
gę obserwatorzy polityczni, 
czy decyzję Johnsona o za
przestaniu nalotów dyktowa
ło nareszcie zrozumienie bez
nadziejności przedłużania woj 
ny, czy też decydowały jedy
nie względy wyborcze. za 
czym przemawia cala re
żyseria tego posunięcia. po
przedzonego kilkutygodniową 
kampanią pogłosek i sensacji, 
a dokonanego dosłownie w 
ostatniej chwili przed wybr,
rami. Nie ulega jednak kwe
stii, że - chociaż ·Johnson nie 
rezygnuje z pogróżek, podkreś 
lając, iż zaprzestanie bombar
dowań nie oznacza zakończe· 
nia wojny - wznowić naloty 
przy obecnych na~trojach świa 
towej i amecykańskiej opinii 

publicznej byłoby raczej trml
no, 

Rozszerzenie składu stron ro 
kujących w Paryżu o przed
stawicieli Narodowego Frontu 
Wyzwolenia Wietnamu Połud
niowego I rządu sajgońskiego 

jest kompromisem, na który 
poszły obie strony. Rząd DRW 
nie uważa bowiem rządu saj
gońskiego za prawomocnego 
przedstawiciela południowego 
Wietnamu. Ale z drugiej stro 
ny dopuszczenie do rokowań 
reprezentacji Frontu jest wiei 
kim sukcesem si! wyzwoleń
czych w tym kraju I pośred
nio dowo<lzi. że nie może być 
mowy o takim uregulowaniu 
problemu Wietnamu na przy
szłość, w którym nie brałby 
udziału NFW. 

Toteż nowa sytuacja, w ja
kiej rozpocznie się druga run-
da paryskich rokowań 
słusznie uważana jest przez 
Wietnam północny za rezultat 
bohaterskiej walid narodu 
Wietnamskiego, który przez 
tyle lat nie uległ przemocy 
Pajwiekszej potęgi militarnej 
Zachodu. Z. A. 



Perspektvrov pokoju co Wietnamie 
(8) Dokoń=ie :re *· 1 

bombardowa111ia , jest ogrom-
nym zwycięstwem. Ale t<> 
p ie r wsza fa:zia zwycięstwa w 
WG!<::e całego naszego na r odu 
p rzedwko agresji arnervkań

ski~.1.. o WY'bór ci-rogi zgodnej 
% inter~sem narod o w y m". 
Rząd DRW podk~eśla. że 

USA n le pr zestaiją grozić pół
nocne m':2 Wietna mowi, że 
wzmagaią ag resję na południu 

i . k.ażde>go dn<ia d<>pusz.cz.a1ą 
się nowY'Ch "b r <>dn i wobec 
ziomków w p<>łudn;owyun Wiet 
n amie. 

• * • 
Nairodowy F0ro nt W:vzwole

nia Wietnamu Poludniowee<> 
z godzi sie na obecność dele
i:!ac..ti marionetkowego rz.adu 
W ietnamu oołudniowei;(o w 
rokowaniach naryskich. nie 

Amerykanie stracili 
3.242 sa mołoty 

Ar<tyieria prz.eci wlotai icza 
DRW zestrzeliła nad obsza
rem Republi'ki do czasu cał 
kowiteeo za-przestania bom
bardowań 3.242 samoloty. 

Ostatnim strąconym samolo 
U>m był samolot swiegowski 
bez załoe:,i z.estrzel<>nv w nia 
tek. 

om:acz.. to iednak, że uwoa)e 
ten rzad. 

W dekla.racji ~nej 

p r ·ez rawo Narodowy Front 
Wyzwolenia Wietnam111 Po
łudniowego PO<fk·reśla raz 
iesz.cze. ~e tylkn on ma J>ra

wo reocezentowani~ ludności 

oołudniowowietnamskiei i do 
l"!'-wiązania problemu wiet
namsk;iego. Rz.ad marionetko_ 
wy Wietnam-u oołu dniowel!'O 

- !!'łosi deklaracia - nie re
vrezeni uje n.ikoeo i dział.a 
wbrew wo1i }udności. 

• * • 
Ma-riO'lletkowy p;ezy<lent 

Wietnamu południowego Thielł, 

chcąe utrudnić przejście d<> 
n o wego etapu r021IlÓw w spr.a 
w1ie Wietn ... mu. oświadczył w 
sobotę. że Wietnam połudtlilo

wy nie będzie uczestnic zył w 
rounowact1 perys k ictl dopóty , 
dopóki Hanoi nie lt<lzieli Saj
g011-0Wi 1,"Qe"Mnyoh gwarancji''. 

Tłlieu stwierd-ził, że ~lega. 

tj.a Wietnamu polucl'niowego 
weźmie udział w tyeh rozmo
wach . jeśl~ zostanoą spełnione 

pewne wa.runiki, a mianowi
cie: p<>winnv rozpocząć „;ę -
według Th.ieu - bez·pośreónłe 

rnzrnowy między S..jgonem l 
Hanoi. Rozmowy te nie moeą 
być uwaZ.ane m kontynuację 

rol'Jmów parysk.icl! międ:z.y 

p rzedstawidel.ami Stanów Zjed 
noczon.yclt Wietnamtt pól. 

Jednym „sf(okiem" przez 3 oceany 
ID) D-Ok.-Ończenie ze st:r. 1 

października br. o godzinie 
17.30 czasu moskiews kiego u 
brzegów południowej Afryki 
spotkaliśmy samotnego pol
skie go żeglar.ta kpt. Leonida 
Teligę, plyną<::ego na jachcie 
„Opty" . Leonid Teliga po 
opuszczeniu portu Suwa na 
Fidżi prze-z 93 doby znajduj ~ 
się już na morzu. Jacht ma 
niezbędne wyposażenie i żyw
ność potl'"leł>ną do kontynuo
wania dals-ze j drogi. żeglarz 
jest zdrowy, w dobrej kondy-

cji frzyc-znej i p.sychicznej. Tą 
drogą przekazuje serdeczne po 
zdrowienia Wszystkim znajo
mym i osobom ~1edzącym je
g'l rejs". 

J.acht „ Opty". po m1męciu 
Przylądka Dobrej Nadziei, 
wpłynął na Atlantyk. Do za
kończenia rejs u dookoła świa 

ta pozostał L . Teli<ize ostat
ni oddnek wz<ilłuż za<::hodnich 
brzegów Afryki do Casablanki 
(blisko 5 tys. mil morskich). 

Wszyscy sympatycy dzielne
go żeglarza życzą mu pomyśl
nych wiiatc'ów. 

NATO zagraża narodom 
(A) Dokońoz~niLe ze str. 1 

fJolW' 'tad;zli'ockie i w reioo.ie 
Morza Śródziemneeo"_ 

W kr.ł:iach n.aktu atla ntyoe
k iego - pisze dalei a utor -
DOtlie to znó.w kamt>O.n ie nro 
paeuJącą sta ry t>la n stworze 
nia soeoia lne i eskadry NATO 
na Morzu śródziemnym. M a 
t-0 by(: ooś w rodza i·u „sitra
żv oożarnei". która mogłaby 
bvć V'ezwnna na DOmoc szó
stei flocie USA w wvoeł
n h niu iei funkcii żanda•ma 
i użyta do nowei prowoka 
cji przeciwko nnrod0m reio
nu Mona $ródziemnel!Q. 

Oceniając ~aciie w ł --m 

rejonie nie ?l'nina z.lekcewa
żyć faiktu. że USA w'ZJilOWi
łv dostaiwy broni dLi iunty 
e:reck iei oraz że ina·ia one 
zamiłr dostarezyć T-z;raPlowi 
T>ewn a· liczł>e myśliwców 

bomba!l"duiac:vclt W>Pu „Phan 
tom". 

Wszvstlde te POsu:nięcia 

stratei:(ów 7 NATO wskazuia 
n if'dwuimacznie oo iest rze

czywistym uowodem wzrostu I 
na'l>iecia w rejl()llie Morza 
Sródzi .-~lll~. - ph;2e ko
mE>nt~tor „Kirasnoi Zwiez
dy"„ 

n<>CCteg o. 'Ilh!ieu nie 741 ad za 
się, aoby Nerodowy Front Wy 
zwolen ia brał udział w r<>'Z
mow-aeh jako odr§bn.a delega 
cja i domaga si<:, aby prze<I 
sta.wiciele NFW wys~p<>wa.I; 

,,anonimo.W"O''. 
Dopóki te pootulaty me zo 

st.aną spełnione - powie<izial 
butn.le Thiev - Wietnam po
łudo iowy nie wyśle delegaejtl 
na spotkanie paryskie, prze
wid2'i~ne ?NI s l~topad.a . . :(. . 

Szef delecac.» DR.W na ro
kowani.a w Paryżu, minister 
Xuain Thuy, potwierdził w 
sobotę po południu na kon
ferencji prasowej w P•ryżn, 

:i:e & bm. Odbędzie się w Pa
ryżu sp<>tka.nie przedstawicieli 
DRW, USA, FWN Wietnamu 
połnd.niowego i administracji 
iajgońskiej. 

W Odpowiedzi na Jedilo z 
pytań dzie11nikaT2y Xuan Thuy 
oświadczyl: Te cztery delega. 
cje będą wzajem11ie niezależ

- i kaida z nich będzie mia
ła prawo głosu. 

Xuan Thuy, przemaw1aJąc 

na forum po;nad '200 dzienni
karzy prasy francuskieJ i mię 
dzynar<>dowej dał do zro'l;U· 
mienia, że USA w celtt roz
poczęcia politycznej fazy roz
mów pMyskich przyjęły cał

l!>owicie warunki wysUJ1ięte 

pr.zez rząd D.RW. 
lak wiecie - podkreollił on 

- DRW domagała się. aby 
Stany Zj.eda. bęzwarunkowo 

zaprzes.taly bomba.r<lowań i 
wszeikich im. aktów wojennych 
przeciwko terytorium DRW, 
aQ:eJ:y następnie mO'~na było 

dyskutować na temat innych 
problemów interesujących obie 
strony. Z06taliśmy polnlormo 
wani, że prezydent Johnson 
zaakceptowal to żądanie i że 

jego decyzja została wprowa
dzona w życie w dwu l listo-
PdL . 

Użycie p;l",lbz s:r.efa delegacji 
DRW sformułowania dotyczą. 

cego „be.zwa.rutUiowego · za
prze.stania bombardowań i 
wszelkich innych a;ków wojen 
nych" - ])Uze Agencja AFP 
- zW<l'óo.iło szcugólną uwagę 
ponieważ ws.ka.zu.je ona, 
wbrew pogło9kom krążącym 

w koła.eh a.merykailskich, że 
USA wyrzekły się nie tylko 
wszelkich fo-rm b<>mbard.<>wa
nia terytorium DRW. lecz 
róWlll,ież lotów zwiadowczych 
1 innych aktów i:-wa.łcen.ia su 
werenności terytoriwu pólnoc
nowietnamski.eco. 

W Odpowied.zi nia pyta.nie, 
ja<kie stanowisko zajmie, je
żeli reżim s:.jgoi1ski Odmówi 
wysiania deleg~ji do Paryża, 
Xu:.n Thuy odipo„iedzial: 
„strona ameryl<anska będzie 

za to całkowicie odpowiedzial 
na". Zapytany nn tem~ możli 
woici ,,wr.ajemoośc1·' t...e strony 
DRW w dees kalacji działań wo 
jennych w Wietnamie, Xua.n 
Thuy Odpowiedział: jeśti Sta· 
ny Zjednoczone pragną poko
jowego uregulowania pre>ble
n1u wietnamskiego - DRW i 
~-wN będą skłonne probleom 
ten uregulować. Przeciwnif' 
zaś, jeteli Stany Zjedn~or>e 

kontynuować będą agresję, 

naród wietnamski k<>ntynuo
wać będzie swą walkę. 

Operacje 
partyzantów 
arabskich 

Agencj.a T A.sS dOn<>si z Bej 
rutu: 

Zbro;ne oddziały pałestyń. 

skiej organizaoji El Fattah 
p-rzeprowad7'iły w nocy na l 
list:>pad.a szereg skutecmych 
operacji n.a terytoriach oku
powa0nyeh przez w~el. 

Koleiny akt 

a2resJi Izraela 
(C) Dokońoze:i.ie ze sir. 1 

zl<>kalizowany. Siraty spowo 
dowan.e m-zez ooża.r określa

ne sa jak,-, znaczne. Stacia 
'·rainsformatorów ma wielkie 
z.naczenie dla svstemu ener
getycznego ZRA. Za jej J>O

średn~ctwem t>I'"lesyłany iest 
prąd z siłowni w<>dnei t)l7;Y 
tamie asuańskiei oo Kairu. 
DostaV\llla teeo uradu została 
odcieta. Władze ~ipskie 

maia nadzieie. że szkody ro
~ana szvbkn nap.rawio;ne . 

Na<>c7Jni świadkowie stwier 
dzaią. że zairówno stacje 
ti-ansformatorów iak i leżą

<!Y o 80 km dalei most na 
Nilu :llb<>mbardował nisko le
C:i'CY <:amolot iNaelski. 

Kronika 
==wypadków 
~ Wczora.j po ge>cloz. 16., 

przy zbiegu ulic Rzgowskiej 
i Czytelniczej, wpadł pod mo 
tOCY'kl IX 2693 An<i.rzej Z„ 
lat 9 (ul. Bronisławy). Dzie
cko z pow.ażny1m i uraza·mi 
przewiezion-0 oo SZipitala im. 
Konopniek 'ej. e Wczonaj o godz. 1•1.25 
przy zbie-gu uł4<:: Lutomierski~ 
, Kl0<1owe1 satn0ehód „Syre
na" zmusił <W gw.a.ł.townegio 

hamowania aut<>bus MPK IS 
&1516. Na sikutek tego jeden 
z pasażerów doznał tak po
wa<i:nycll obrażeń, że tr:oelba 
go by!<> przewieźć do swita. 
la. 

Kt>lka wypad.ków w-ydia-
rzyto się na skutek nieG'praw 
naści hamulców w transpor
cie M'PK: e o g<>dz. 12.~ motorniczy 
t ramwaju 4-4, mają-c uszk<>dro 
ny h.amuleoc elektryczny. ha
moW!!ll szynowym tek gw.ał

towme, że jeden z pasażerów. 

oo-letni Mreczysław B. wypadł 
wag>onu. Pomocy musiało 

mu udzielić pog-0towie, 
e o godz. 1-6 .25 na w, Ko

pernika tramwai 8-5 , na s ku
tek aw.ar i\ hamulców, u<1er zyl 
w wagon linii 26-6. K<>n<1uk
tor .,8" Władysław B, muslal 
korzystać z pomocy pogoto
w ,ia, 
e równie-~ w dDi.u 1 bm. o 
g~. 15.15 khlku pasaze rów 
autobusu „'ll'l" zostało pottt.r
boWGnych wskutęk nagłego 

zatrzymania wozu ptzez jego 
k ierowcę. Kńerowca tłumaczy 

się niesprawno8cią hamulców. 

Sojusz wyborczy 
zachodnioniemieckiej 

lewicy demokratycznęj 
Na aren~ życia polityczne

go w NRF wkracza nowa 
siła wlity<!'Zna. Jest nią so
jusz wyborczy lewicy demo
~at~nei. 

W Dortmundzie obraduje w 
sobotę kon~es konstytucyjny 
»0juszu. przygotowany prze-z 
oowołany w tym celu J'.)rzed 
8 tygodniami w Kolonii ko
mitet organiza<::yjny_ Biocą 

w nim udział przedstawicie
le wszystkich działających w 
NRF organizacji opozycji p&

zaparlamentarnej: nowo U'kon

styt.uowanei Niemieckiej Par 
tii Komunisty<!Znej (DKP), 
Niemłecklei Unii Pokoju 
CDFU). zw~ązk:6w za.wodo-
wych, Socjalistycznego Związ 
ku Młodzieży Robotnicze; -
CSDAJ) oraz przeciwników 
ustaw wvią'6kowych. DKP. 
zapowiedziała wS'J)6tpracę z 

sojuszem wyborczym lewicy 
demokratycznej , oświadczajac. 
że nie rezyl'(nuje ·z wystawie
nia własnych kandydatów w 
wyborach do Bundestagu_ 

Głównym celem tego soju
szu jest ustalenie wspÓlnej 
listy kandydatów w wybo
rach do Bundestagu, kt6rP. 
odbędą sie we wrześniu 1969 
roku orarz: wyJ'.)racowanie 
wspólnego J'.)r<>gramu działa

nia, który stanowić ma demo 
kratycz.ną aJternatywę wobec 
oroeramów oartii rządzą
<::ych. Sojusz pi-agnie również 

prowadzić ofensywną kam
panię przedwyborczą i w jej 
ramach skłootlć urzędujący 

jes:zcze parlament do :zaieci-a 
sde w toku bieża<::ei kadendi 
Istotnymi vroblemami społecz 
ny.mi i p0litycznymi. 

Doniesienia ż Czechosłowacji 
Pierwszy ~retairz KC Ko

munistycznej Par•tH Słowacji 

Gus tav Husak pr?emawiał n.a 
wiecu załogi k<>mbin.atu che
m iczneg<> „Sl'Ovnatt". PO'W'ie
d>:ial on m. in„ że przywódcy 
l<?Cz i państwa uporczywłe 

szukąją drogi do rozwiązania 

W\!IZyStikkh problemów. Wyj
ścia z sytuaeji - powied.zial 
on - na.leży szu.kać w unor
mow•>nlu sytuacji w kraj-u i 
w umocnieniu pozycji CSRS 
w d-ziedmnie polityki zagra
nicznej. Pierws-zy sekretarz 
KC KPS odpow iadał równie<: 
na pytania dotyczące rcaliza
cJ-i p0rozumień ra<kleckc-cze
ch06łowaokioh oraz stosunków 
KPCz z inny·mi part:.aro~ ko
mur.istyeznyrni. Zebra.ni na 
wi6"u pracown.icy kombinatu 
w tl{!bw.alone,j r~2.olucji zade
.lda-e>wali poparcie dla k.lerow 
nlctwa KIPCz I riządu. 

W Pr.adze <Xlbyło się zebra
r ie a·ktywu pisany czeskich 
zamies:zJc.aołych w stolicy. Ze
brani wyraz.il! swój pogląd na 
dział.aln-OŚć Zwi ąz'ku Pi.sarzy 
Czechosłowacltlrb w ciągu o
statni-eh miesięcy. U~zestnicy 

~ebl'lll'Dia Jedne>głosn;., przyjęli 
do wiadomości zmiany w skla 
dzie Komitetu - Ce.ntr~Inego 
Związku Pis arzy C~echos!owa 

ckich i Je.go prezydium, któ
re okawly się konieczne w 
zw' ązku z odejściem n\ektó
rycłl pisarzy „rui dluższy ur. 
Io:> twórczy". Obowiązki pr 7. e 
w:ic!niczącego Związku P isarzy 
Cze~hostowackich powierzono 
poecie jaroslavowi Selfertowi. 
Pracą sekretariatu związku I 
będ:Me kierować Frantfsook 
Vrba. Noa 1Al:kończenie zebra
n ia przyjeto jeclnogłośn ;<" o
~-wi.adczenie, w którY'm wyraŻQ 

no wole popaircia polityki kie 
IOW!l'ictwa KtPCz. 

Od przyszłego tygodni.a Zwią 
rek Pisarzy Czechosłowacki-eh 

bęczle miał znów własne p i
smo. Odpowiednie władze za
twierdziły rejestrację nowego 
organ:..i związku - „Listy0

• 

jak poinformował dziennika
rzy re<l.a'ktor' naczelny tego pi 
sma M. jungman, pierwszy 
n\lllller tygod.nika ukaże sil! 
7 listop.a<la. W odróżnieniu od 
poprzedniego o r ganu związku 

pl.s.arzy „Liter.aro.i Listy", 
nowe czaS<>pi>Smo nie będziie 

omawiać problemów poU.t yki 
wewnętrznej i zagranicznej 
CSRS i całą swoją uwagę sku 
pi na proolemach literatury 
i politykd kulturaln~. 

„Leopardy•• 
dla Norwegii 
• Pułkownik S. ftaml.re z nior
weskiego Ministerstwa Obrony 
p<>dał do wiadomości, że Nor 
wegi.a Zlll.W?arł,a ostatnio um<>
wy z NRF i USA ""' wzajem 
ną dostawę bronf i sprzetu 
wojskowego, łączne) wartości. 

okolo ~ mlllonów koron . P<> 
"ozumien ie z N'RF przewidu. 
je .n. in. dostawę d l.a armil 
norwookiej c-zołgów produkcji 
zachodnioniemieckiej typu 
„Leop.ard" za klwotę oko-Io 
200 mil ionów koron. P ierwsze 
wozy - specjalnie dostosowa
ne do warunków norwes.kieh 
- nadejdą jeszcz~ w bietą-cym 
roku. 
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\\~I 
Boks. Widzew - S tart Elbląg 

11 liga , godz . 111, w ha.li na W i 
ctzewie. Przedmecz juniorów 
Wid zewa i Tęczy o godz. 9. 

Pilka nO',i,na. Włókniarz Łódź 

- Ursus, hga międ•zywojewódt. 

ka , g<Xlz . 1'1 , ul. Kil liis k.ie-go 188. 
Włókni ar z Pab. Zagłębie 

Sosnowiec 1/ 16 fi•nalu Pu cha ru 
"ols·k-i, g<><lz. 11.15 w Pabiani
·ach. 

L!ga ok•ręgow.a, g<>dz. 9 Włó-

kn oarz I b Pab. Cc.ncord ia, 
gOdz. 11 S tar t I b - Czar ni , 
Wi<izew - PTC, gOdz. 11.15 Bzu 
ca - Chojeński KS, godz. 13 
Włókniarz I b Łódż - LKS l b, 
""cdz. 13.30 Stal Kut no - P iot r 
cov ia, Pogoń Zd. W-O<la - War 
t,; s ;eradz. 

Koszykówka. ł:JKS - Polon•ia 
Warszawa I Jiga żeńska god.z. 18 
N hali na Widzewie. St>ołem 

za„tal z. Góra :ru: .!dg.a, god.z. 111 
-.ielenów. 

Siatkówka. Turniej fi"11ałowy 

o Pll'Cb.ar Mi ast juni<>rek Łórl ź 

- Kraków, Wrocław - 'Y{a rsza 
we "'odlz. 14., ul.. zeloą.tna 8'2. 

"lednarek już 
w Budowlanych 

Jak się dOWliadu,jemy, do !.o
dzi powrócił jeden z. najlep
szych D.aSZ}">h zapaśników ak. 
tual ny mi.stroz Polski Ta.deus.z 
Bednarek. Ostatinio zawodnik 
ten reprezentował l>arwy wał'· 

szawskiego Druka117,a. a obee· 
nie walezyć bę&z.ie 'w zespolP 
łód:dci.cłt Budowla.nych, Bedna
rek wy.stą.pi już w .„potkaniach 
o wejś<:ie do ekstraklas-V 

Jak z powyższego wv.nika, 
llu,~·~·!ani liczą się p()W3Żnit" 

z awansem do I lig i. cz e~o im 
seirdecznie życzyn1v~ 

Trudna droga polskich Piłkarzv Tylko jeden mecz bokserski 

do finałórn mistrzostrn śmiata Widzew wałczy dziś ze Sta1tem ElbląR 
Bułgaria, Holandia, Luksem

burg oto trzy przei>zkody, 
które musi pokonać w przy
szłym roku piłkarska reprezen
tacja Polski, by moc wziąć u
dział w f.inała<::h największej 

piłkarsl,;iej imprezy mi-
strzostw świat.a - które w 
1970 r. odbędą się w M e ksyku. 

O s tatnie występy międzypań
stwowe naszych piłkarzy n:ie za 

Zasada startować będzie 

w Łodzi 
Dt.rk powodzenie wy&c;gów 

samochodów tu rystyeznyoh na 
Lublin.ku i JiU fin.a.lu R;.' jdów 
Reg .U'nalnych. .kitóre t.o im p re
zy odbyły się w na«zym. m i...; 
c4e w ub~ly>m tygodoniu, 'łklo 

nily d ;,,1aŁac Ly Łódzk:iego Auto 
m,">bilklubu do rol'J!>O<:Zę<:i.a stil 
rań o p r zy znanie Łod·zi i'llłlycłl 

imprez teg,o tyipu. 
Tai< więc planujoe się, ile w 

przyslJły.m r<>ku Lód(< zorgan.i.
z.uje jed•ll<j z cli111inoacji ck> ra.j 
dowy-ch, s""1locł10d.owyctl m i
i>1:r zootw Pol'Ski z udziałem naj 
lepgzyeh pol . ..t< ioh atrtomobili
stów z Sobiesławem Z.asad.ą na 
cze le. 
Są<l zimy, że ·1 te zewody bę

dą równ~e doorze zo rg.amzow.a 
ne, jak ubiegłootygodniowe wy. 
śeig i . Zasługa w tym k<>man
rlora rajdu A. Kołodziejczaka 

i wicekomand<>ra A. Bobrowsk;e 
go. W Automobil klub!e Łód.z

k im je-st wielu r ówn<ic o<lda
nyc h d,z,ialaczy tej dy.>cyplinie 
'Port u , co gwarantuje powooz„ 
„' e za m ierzone-i imiprezy. 

dowoliły kibiców. Dawaliśmy I ku u:l.yskaliśmy mało zaffCzyt-

temu wyra-z na łama{;h naszej ny wynik oez.bramkowy o:o. 

gazety j-uż nieraz. Czy w tej Jak widać pow)·ższego, na-

sytuacji są jakieś szanse na wet niezbyt wysoko notowana 
na światowej arenie Holandia. 

awans do finałów? potrafi być :.rozna dl,a naszej 
Chyba jeszcz e 7..a wcześnie drużyny. 

na lego rodzaju rozważani a. Więks.ze sukeesy Od ze5połu 

choć specjalnie nie oczekuje- reprezentaeyjnego odno.szą klu· 

my cudów od naszych selekcjo- bowe druiyny holenderskie, a 

nerów. Mając oo dys pozycji to ze wz.ględu na obecno~ć do

tylko tych piłkarzy, których brych za,wodników spoza Hola.n. 

doskonale znamy, trudno jest dii. 

I Ć , Zespół holenderski znadly jest 
iczy · na i<ik•is suk<::ei. A może " dużej nieustępliwości i woll 

by sięgnąć w szer~zym 7„akres ie walk.i do ostatniego gwizdka. 

Po młodzież? Zapoznajmy się LUKSEMBURG 
jednak bliżej 2 naszym.i pi:ze- ' 
ciwnikami. Teoret ycznie najslabst.y prz: 

BULGARIA 
Drużyoo uważana za najs H-

niejS'.<ą w VIII grupie e J.un ina
cyjnej. Obecnie Bułgarzy zaj
mują p ierwszą loka t~ w t;;bell 
lej g·rupy, po zwycięstw i e 2 :o 
m<d Hola<nct.i4 w SoJli.i (>P olska 
je.;zeze n.ie roreg r.ała a nd jedne 
go meczu elim inacyjneg&). • N ie 
tr zeba dodiaow ać, że Sułgar ' a 

jest .!>rebrny m medali.stą Olim
p iady w Meksyku. Drużyna ta 
znana jes-t p rzede wszystk im z 
ruieustępliwo5ci w g rze ora! d'l.l 
żej techn ik i i szybkośc i . 

c iwn i·k w tej grupie. ale parnię 
ta j my. że po zwyc i ęstw ' <' w 
Szczec inie dwa lata temu 4 :o , 
n iespOd z:ewan ie z remis owai iSmy 
v: Luks>emburgu 0:0. jak z tego 
wynika nawet Luksembu r g jest 
w s tanie 1-agrozić naszym pjl. 
k<ir7.om. 

Wniosek, ja.ki wypJ.ywa z po 
,-.,· yższej, może nie wo:kliwej, 
ale na pewno i><>trzebnej ana. 
I izy jest jeden: 

- należy solidnie wz,iąć się 

do T()boty, gdyż praktycznie 
rzecz biorąc, ka:i.dy z p.rzeeiw
ników polskiej druiyny mote 
w ()hecnej sytuaeji wyg.rać z na 
szą reprezentacja,. 

M. STOLARSKI 

z.a-miast za,powladanyeh d·wóch 
meczów b<M<serskich, w dniu 
dzisiejszy,.,., og·łą<lac będziemv 

;edno sp<>bkan.ie o mistrzostwo 
II ligi między Wódzewem Łód:< 

i St.artem Elblą.g. Mecz rozpoc1 
nie się o g<>dz. l::t w hali n.a 
W:d zewie. Spobkanie Gwardia 
Łóóz - Gward ia Warsuiwa o 
m istrzostwo ekstraklasy przesu 

I li2a hokejowa 
P<>dhale Nowy Tar-g zremi

i;owało z Baild<>nem KatoWli
""' l :1 (1 :1, 0:0, O:C>). 

• • 
H-0kei~ki Cra~ovii pokonali 

Na.priód (Janów) 5 :1 (l :ft. l :1. 
3:0). 

"' • 
G!KS Katowice pokon<al Po 

morzenlna Toruń 3:1 (1 :1, 2 :o. 
•:m. 

Piłka ręcŻna 
W pierwszej lidze p itki ręcz 

nej mężczyzn Grun.wald Po
•nań wygrał z An.tlaną Łódtź 

~ :20 -.i :-15). 
Polacy wałczyH z Bułg<lramJ 

13 ra zy w ofic jalnych meczach 
PiNwszych dn.hżyn. T y.ii<o tr zy 
razy Pol..,,ka „wyeiężyfa, s iedem 
r a zy "'emiso:wala, a kzy prze 
grała. Naszym >.c:lan iem •es;i:>ÓI 
s łynnego A-spaructlow-a będzi e 

na i po-w.ażn ieij15zym przeciwn ikiem 
Pol.!<ki, 

Liqa anqielska 

HOLANDIA 

W pierwszym 1>t1oja.lnym m„. 
CZ U m iędzypaństwowym !•ołska 

- Hotanc»ą na wio9nę tego r.o-

Burnley - Ipswieh 
Chelsea - Maniche..ter c. 
Covenbry - Southan\pton 
Everton - Sunderland 
Manchester Utd. - Leeds 
Newcastle Leicester 
Notingham. - Wol.!Verbamp. 

l:fl 
2:0 
1 :I 
2:0 
0:0 
O:O 
~ 

Shieffiełd Wed. - Arse-nat 

nięte zo.sta.ło 
niejszy. 

termin póz-

Tak więc serdecznie x,a.prasza 

my n.a mecz Widzewa. D:-uży. 

na ta P<> l'QZ pierwszy wystąpi 

na własnym ringu, a poniew.!17 

Jej sytuacja w ta-beli n ie jest 

najlepsza, oczekujemy na do

ping własnej publiczn<>Sci. tym 

bardziej, że może dojśt; do kil 

ku a~rakcyj.nych w....lk. 

Na uw.ag..., przed<? w.szys.t.kim 
zasługuje waga piórkowa, gdzie 
spotkają się Radzi.kowsit,j (Łódźl 

i Grzankowski (Start). Ponadto 
w średniej B-iesiaeki lub Po
źniak walczyć będą z byłym 
mi&trzem Polski Adamczykiem. 

Skład 
bo~ serów ZSRR 
na mecz z Polską 
Polski Związek Bokserski 
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przełożony 

Tottetnham - Stoke l:t 
w. Bromwkh - Liverpool o:o 
West Ham - Queens P. R. 4:3 
Portsm<>uth - Sherrield U. ~:1 
..... ._ - Jllułham Pleełotony 

otrzymal od Federacji Bokser

s~iej ZSRR wykaz nazwisk pięś 

ciarzy, którzy reprezentować bę 

dą ZSRR w meczu bokserskim 

z Polska w dniu 10 bm. w l.,o

d.zi. A oto ich n<l2wiskia Cod 

papierowej do ciężkiej): Beliń

ski, Lodin, Mielnikow, Kuźnie

cow. Gromow. Małmekow, Pe

tu!:ow. Onukh . Szarapow, Krall 

ma1ny, Czemyszew. 



ARDZO TRUDNO JEST PISAC 

rn
O TEATRZE - JAKI -
MOGLBY - BYC, CZLOWIEI{ 
SIĘ NARAŻA POCZĄWSZY 
OD CHWILI, GDY NAPISZE 
TYTUL. I DYREKTOROM 
I AKTOROM I WYOZIALOM 
KULTURY„. NO BO PRZE
CIEŻ. JEŻELI ZACZYNA SIĘ 

MYSLEC O TEATRZE - .JAKI - MOGLBY -
BYC, ZNACZY TO, ZE TEN, KTORY MAMY, 
NIE ZADOWALA N AS. 

Teatr jaki 
Ale spróbujmy. Może najpierw opisowo. Oglądałem nje

dawno przedstawienie amatorskie. którego tytułu nie wy 
mienię. bo nie chodzi mi tu o pisanie peanów pod aGlre
sem tego konkretnego zespołu. lecz.. iak się może póż
niej okaże. o sprawe ogólniejszej natury. Pamiętam 
swoją reakcję, pamiętam reakcję wsp<'>lwiclzów Dysku-

1 
sje zaczęły się zaraz potem. jak zapadła kurtyna. Nie 
o spektaklu, o walorach ltd., itp.. lecz o p ro b 1 e m i e. 
o spr a w i e. która przyniósł publiczności. Przedstawie
nie poruszyło. rozgorączkowało. rozpaliło widownie. 
W końcu.' przy kawiarnianym stoliku. zupełnie zapomnie
liśmy o spektaklu, używaliśmy iednak argumentów. któ
rymi operował autor, niemal powtarzaliśmy kwestie.„ 

mógłby być 
Teatr jako pretekst... Chyba na tym polega jego isto

ta. W każdym razie istota teatru zaangażowanego. Zro
zumiałem tu, dlaczego lócilzkie teatry zawoaowe. dyspo
nujące przecież t świetnymi aktorami t scenografami, 
i, I. i (nie będę przytaczał całej listy profesji). są jakieś 
mdłe. nie wyrastają ponad poprawność. Dlaczeg-0 w foyer 
podczas przerwy nikt nie jest zaperzony, rozgorączkowa
ny. a jeśli padają uwagi. to zdawkowe - tak. ten aktor. 
owszem, tak. światło. ale wydaje mi się, że w akcie 
trzecim. owszem, dobre to jest.„ Potem do aomciu, her
batka i spać. 

L iteratura I sztuka winny otizwierciedlać wciąz w 

I 
nowym I coraz bogatszym kształcie artystycznym 
prawdę naszego życia - mówią Tezy na V Zjazd. I 

A nasze życie jest burzliwe. dynamiczne. Teatr musi 
mieć ambicje wpływania na rzeczywistość, ustosunkowy-

D Ok Oń Cze n ie na str. 4 

liedzieloy 
magazyn 
„Dziennika 
Udzlciego" 

ecbnicv sa po
trzebni · nie>zbed
nl. wiec - waż• 
ni, naiważniejsi. 
Technikom się 
zazdrości. o tech 
nikach sie mówi. 

Często. Dobrze i źle. Muszą 
być na cenzurowanvm. bo w 
porównaniu z innvmi e:runa
mi zawodowymi są 0 na Ś\vie 
czniku". Decydują 0 milio
nach (naszych). decvduja o 
Postenie technicznvm (na
szym). decydują 0 m1eJscu 
(naszee:o) kra.iu w unrzemv
słowion~- świecie. Jacv są 
I .iak decydują? Postawienie 
tee:o nvtania snrowokowalł 
właściwie sami teehnicv. Suro 
W&kowali dvskusia - nrowa 
dzona w ramach spotkań 
nrzedzjazdowvcb w OW NOT 
w l!"ronit> techników łJC>dzi i 
województwa, a dotyezącą 
"roblemów etyczno-zawodo
wych. Pytanie 

JACY S,\ 

wywodzi sde właśnie z kręgu 
tvch oroblemów. I choć nie 
soosób nań orecvzvinie odoo 
wiedzieć. warto 'Z.a.stanowić 
sie nad krażacvmi w środo
wisku technicz.nvm I ooa:a 
nim. ooiniami na ten temat. 
Pozwole sobie no. Drzvt<>-

olomu. nie iest mu DOtrzełi
ne. Kalkuluie bowiem i ola• 
nuie. a teeo tam niP uczvli.„ 
że lubi orace konceocvina. 
bo iest dobrze ołatna.„. że 
lubi orace kierownicza bo sie 
robi co sie chce. ~ mP to 
co każa inni ... że z oracv 
iest ?adowolonv bo może za
łatwiać w 1ei trakcie swoje 
!'orawv. A fachowo? .Tuż daw 
no. odkąd jest kierownikiem. 
orzestał bvć fachowcem. Na 
nvtania dotvczace i:vcia kul 
turalnel!"o f zainteresowań: 
„.że z im~rez kulturalnvch 
korz"\(stać nie ma czasu, nai
wvżei - raz w roku. Poza 
tym - iest TV. „.że - lak 
iest w dele!!acii idzie do ki
na. a na en dzi 0ń ma TV. 
„.że lubi czvtać literature fa 
chowa I rozrvwkowa. A --; 
ostatnio Drzeczvtał? Z fa
chowvcłi rzeczv n;c. z ro2rvw 
kowvch odcinki w .. Głosie". 
N „ ovtanie kto i est iet!"O 
id„'lłem?„. że nie ma, Ale Je
śli iuż miałbv ktoś bvć . to 
ktoś odw~żnv. SD1"awiedliwv 
co notrafi oowiedzieć orawde 

· w oczv. A czv on ootrMi? 
Nie. bo ma rodzine.Na ovta
nie ·-..k ooenia środowiskn -
.„ie dobrze. ale sa źle Dłatni . 
.„że dobrze. ale są i świnie, 

Nie sa to wvnowiedzi. ani 
~zcze!!ólni<> odosohn;one. ani 
iedvne. Sa - svmotomatv;:»
ne o tvle. że 00twierdza{a 
nie wiadomo na ile słusznv 
ale istnieiacv w sooler?.nvm 
od~zuriu. stereotvo technika. 
Technika - t'eniarl'vo w 1>ra 
CV f W zvcjn nrze.le WSZVSt 
kim' s1>0kó.i. pieniadze j ma
ła stahiliza<'.ie. Teehnika. bez 
specjalnvcb ambie.ii doskona
lenia zawodowe~o i eners!"ii 
do wiekszvcb zrvwów. Te<-hni 
ka - snoko;„„,,.„ konsumen
"' ilóhr lculturv na..iłatwie.i 
dost.>unvt'h. Naszki<>ow~11e tu 
01161ne konturv mo7.na wv
pełnić szerei?iem =e26ło
wvch - co nie rnaczv nauko 
wvch f w każdvm wvnad'ku 
orawclziwvch - obserwRcH. 

Wvdaie .le wlec. 7e techni• 
ey są dumni ze swego zawo
du. .Jako tw6rcv kulturv ma 
terlal11ei <'7t1i'ł !rle z ieclne1 
strony - niecioceniani, z liru-
2iei - ważnleisl I ootrzeb-

niejsi no. od liumanist6w. 
Humaniści tch zdaniem sa 
barr'o:iei ootrzebnl . .n• DO
tem" !!dv osiaimiemY iuż 
szczvtv techniki. Zdaia sobie 
na o!!ół sorawe. że maia oew 
ne b.-•ki w wvk~ztaJceniu 
o!!61nvm ale - w wiekszoś
cl - uważają, że właściwie nie 

racliunelć ekonotniczn'f' w 
Draktvct> (domoweil stosuia. 
No bo orzecież człowiek tak 
mało zarabia! I jak jada na 
wvcieczke za!!raniczna. to wia 
dom" - musi sie zwrócić. 
~ Dr<>r·v natomiast mvślenie 
ekonomiczne koiarzv im sie 
.,,..vłacznie z ksieeowvm. z 

na cenzurowanym 
iest ono ootrzebne, Wąska spe 
ejalizacja do wykonania daoe
rn zadania - oto oo sle Uczy. 
Wielu z nieb oroblemv etvcz 

rw dyskus~ 
,~ p~zedzjazdowej 
==- = 

ne myli z dziesiecioma urzy. 
kazaniami. Nie „czuia" ich w 
zwiaz.ku z wvkonvwanvmi 
czvnnośclami. /I konkretne 
orzykłady. z kręl!U etyki I 
techniki. wvwołuia miast re
fleksii - tar?ei !!ame u"nra
wiedliwień. 'ie tak" t>raca. 
taka O'"O'""?'l)zącia. że on-lnia. 
że snok6i. że na własnvm 
.. oodwórku" w sekcii. 
brvitadzie wvdziale ito. iest 
ca~kiem nieźle. nawet dobrze. 
nieco wvżei - na oddziale 
,no. iuż !!orzei. w dvre1-~•i 
- bard,zo źle. a ie<:'ZC7.P wv
źei - to ho. bo. Spojrzenie 
si"' 7.aostrza im wvzei i dalel 
od ich środowiska zawodowe 
go. 
WeźmT m>. tzw. i!'OS1>C1clar

ność. Czy lila wszystkich 
jest ona celem? Uwah• 
sie racze1. źe mv!ilenl@ o nie1 
··: katel!Oriach ~ólnvch l!Q• 
l@ży oozostawić „l!órze". a w 
„orvwatnvcb" - sobie. Prv
watnd@ tio t owszem - t@ch 
nlc'f' sr bardzo oszczednl I 

podliczaniem cvferek ł sło
wem „rachuba". Snó.irzm:v 
- Jak jest no. z inwe~tvcia-
mi? Z reeułv żada sie wiek 
sz.vcb środków niż to wvni
ka z racionalnvch obliczeń. 
żadaiacv chce zaoewnić so
bi~ rezerwv na „wszelki" 
wvnadek. kt6rv oznacza nie
t>rzewidziane zakłócenia W 
Drocesle realizacii. A nuż 
no. obliczenia okaża sie nie
dokładne. " władza zwierzch
nia nieludzka i teeo nie 
uwz11lerlni? Władza zwierzch 
nJ.a z kolei znając tę metodę 
obcina .. n„ oko". orzvdziela
iac mrue1sze środki. I tak 
s\e toczy koło.„ braku wza
iemne20 zaufania. Bo ieśli 
kto;, co do !!rosza wvliczv. 
to w tei svtuacii dostanie 
faktvcznie za mało. Soo.irz
mv iak iesł nn. z decvziami 
na.tury - pozornie - czysto 
techniczne.i? Nie nam. laikom 
w to W!!lądać . Aliści chodzą 
słuchv. że bardziei tu iako 
busola orzvdatn;i intuicia. 
n1tvna . szacunek dh władzv 
I niecheć do kłoootów, niż 
doora teoria naukowa. Eksoe
rvment wvniera ll.nalize teo
retvczna. Twierdzi sie orzv 
tvm. i;. metoda koleinych 
t>r6b. błedów i t>O!)r;iwP'k oro 
wadzi szvbciei I taniei do 
celu, niż D<>Drzerlzaiaca dRna 
decvzie ezv Droiekt analiza 
te<>ret-vcznll.. Nasi 1>TZ<><ikowie 
7vi„c-v wiek wcześni ei. od
kryli wpt"awdzie. że „nie ma 

Dalszy ciąg 
na stronie 

czyć kilka odoowiedzl na kil 1-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-
ka ovtań zadanvch - w ra
mach amatorskie<'n <;onda?'' 
orzez DeWne!!o fnŻV'!li10ra. kil 
1'udziesieciu ~ kole!!om 
oo fachu - elektrvkom f 
mechanikom. Na nvtania do
tvezace wvks'lf:>lct>nia. I nra· 
cv rozmówca X. Y Z . odt)() 
wiedział no. „.że uwala. iz 
iest rlobrze wvk57.tałronv. bo 
ootrafi robić to. c0 chca .. „ ŻP 
nic ze studiów - mócz dv-

WSPOMNIENIA 
,Zwykłe po odbyciu dalekie

go rejsu morskiego nkaznjf się 
w naszej p~asie reportaże z 
egzotycznych portów opisujące 

innych ludzi, inne obyczaje 
i inne krajobrazy. Dzięki życzli
wości polskiego armatora odby
łem kilka rejsów statkami PZM 
i w· dzisiejszym reportażu 

chciałbym przedstawić podda
nych „Neptuna" widzianych 
oczyma przeciętnego szczura 
lądowego. Nie udało mi się 

wprawdzie zjeść z marynarzami 
przysłowiowej beczki soli, ale 
i te kilkanaście dekagramów, 
które wspólnie skonsnmowa
liśmy, dały mi szaose do wy
cinkowego przedstawienia ich 
życia i ich sylwetek. W czasie 
swych morskich podróży zaprzy
jaźniłem się z wieloma maryoa
nami, przegadałem z nimi wiele 
godzin, poznałem ich smutki i ra
dości oraz nauczyłem się pa
trzeć aa świat ich oczyma. •• 

„szczura lqdoC1Jego" 
S 

tatki nie §pieszą się z opuszczaniem macie
rzystych portów. Ich odjazdów nie krępujq 
ściśle oznaczone terminy. Mają przed sobq ty
godnie żeglugi i tysiące mil przestrzeni. 

Trudno określić, kiedy zaczyna się rejs. Czt1 
początkiem podróży jest ryk syreny statko
wej, czy odprawa celno-paszportowa - CZ!/ te~ 

chwila, gdy zaczyna się W!Jpełniać najróżniejsze formu
larze dla uzyskania wiz wjazdu do odległych krajów. 
Po odprawie celne; następuje tzw. ,,zaokrętowanie". Sło
wo „zaokrętować" jest o tyle niepowtarzalnym dziwolą.
giem ;ęzykowum, że nie można się pa przykład „zasa
molotować", czy „zapociągować". Również wypłynięcie 
statku w morze w jęzuku marynarzu brzmi wychodzi
my w morze", W ich relacji statek wychodzi' w morze 
i wchodzi do portu, ale oni sami „płuwają" na statku. 
Złośliwi i zawistni ludzie z lqdu twierdza tiawet, że ma
rynarze nie pracują tylko ,;pływają". 

A więc jestem „zaokrętowany". Moim domem będiie 
teraz motorowiec PŻM noszący nazwę pięknego, dolno
śląskiego miasta „Jelenia Góra". Marynarze jednak nie 
pozostają tulko przy oficjalnej nazwie statku. Naszri 
poczciwa „Jelenia Góra", zostala pieszczotliwie ochrzczo
na dodatkową nazwą „pijanej kaczki" (z>e „trzymanie 

(Dalszy ciąg na str. 4) 
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Dokończenie ze str. a 

wania się tio niej, wpływania na nią. Tymczasem odno
si się wrażenie, że teatry istnieją, no bo tak już Jest, 
że miasta wojewódzkie w Polsce mają teatry, bo wypa
da je mieć, no bo jakże inaczej. Jest to chyba nieco 
szersze, nie tylko łódzkie wrafenle. Skarżył się niedaw
no krytyk „Kultury": - 1,Dyliżans". „Porwanie amazo
nek"; „Dama od Maksima''. „Sen nocy letniej", „Cyrulik 
sewilski" - rejestr premier, który!TM teatralna Warszawa 
otworzyla swój sezon - przywodzi na myśl sielski obraz 
Arkadii. Daleko poza zasięgiem sceny burzy się śWiat 
współczesny. tu po „Snie nocy letniej'! szykują nam 
„Kram z piosenkam·i".„ 

O właśnie - repertuar. Czy kt~ się w ogóle głębiej 
nad nim zastanawia? Ilość widzów, ilość premier, ilość 

spektakli, proporcje repertuarowe: ile sztuk polskich, ile 
obcych, ile klasyki, ile współczesności - to wszystko, nae 
czym w tej mierze bieclzą się teatry I odpowiednie ko
misje. Proporcje są? - Są. - No to w porządku. 

Nie, nie w porządku. Swiat nie jest proporcjonalny. 
A w teatrze nie o te proporcje chodzi. Trzeba się za
cząć zastanawiać nad tym, czy teatr rzeczywiście pod
porządkowuje się nadrzędnym celom ideowym i potrze
bom najszerszych kręgów społeczeństwa i czy wysnuł 
z nich wszelkie wnioski. Czy już w samym z am i arze 
ma włączenie się do dyskusji nad współczesnym śWia
tem. czy w ogóle dostrzega ten świat i chce na niego 
wpłY\'VaĆ. 

Już słyszę kontrargument: nie ma współczesnej dra
maturgii... No cóż - odpowiem - rzecz nie tylko we 
współczesnej dramaturgii, choć jest bezsporne, że jest 
0na teatrom potrzebna jak pożywienie. Ale zganianie 
wszystkiego na dramaturgów przypomina nieco grę w 
ping-ponga. Dramaturgia. jeśli rzecz całą szerzej potrak
tujemy, to też teatr. I w teatrze musi tkwić jakiś błąd, 
sprawiający, że dramaturdzy uciekają, albo się nie rodzą 
Ella niego. Błąd tkwi gdzieś w . układzie stosunków w tea
tralnej rodzinie. A tak poza wszystkim - mamy przy
kłady, że lila teatru .piszą ludzie teatru. Dla.czego jed
nak (poza przykładem „Bereziaków" Obidniaka), jeśli 
adaptują coś dla potrzeb sceny, zajmują się prawie wy
łącznie bajkami dla dzieci, Czy we właściwą stronę kie
rują swoje ambicje? 

Nie zróbmy przy tym ze współczesności fetysza. Nie 
wszystko, co się ukaże na scenie pod jej etykietką, jest 
dobre. Nie chodzi o OOfajkowanie ilości współczesnych 
przedstawień, lecz przede wszystkim o ich jakość. stT2;eż
my się też przed pozorami. Nie pomoże nawet etykiet
ka rzeczywistęgo problemu, jeśli widz wyjdzie obojętny, 
znudzony. Nie wiem, ale może na użytek dzisiejszy po
trzebny by był nam nawet także rodzaj teatru - agitki, 
może w ogóle powinniśmy się zastanowić nad sposobami 
oddziaływania na widownię, nad poetyką, estetyką, for
mą teatru? 

P owiedzmy sobie jednak szczerze: rtiełatW<> jest zro
bić teatr - jaki - mógłby - być. Także i dla te
go, że wokół teatru wyrosła olbrzymia, żyjąca wła-

snym życiem, swoimi wskaźnikami, limitami, machina 
administ-racyjna. Powoli teatry zaczęły być traktowane 
jak najnormalniejsze prz;easiębiorstwa. Kjedy dyrektor 
za.;:iada w fotelu, ma do rozwiązania narzuconą mu ła
migłówkę. Myśli przede wszystkim o tym, jak swoje 
zamierzenia wcisnąć we wskaźniki. a nie - jak ułożyć 
wskaźniki. aby osiągnąć nadrzędny cel. Wiele dyskutuje 
się nad tym, aby pozostawić tea trom wolną rękę, jeśli 
chodzi o gospodarzenie (rzecz jasna, w ramach przyzna
nych dotacji), tak_ by mogły skupić swoją l!!zi alalność na 
podstawowych zadaniach ideowo-artystycznych, ale ja!; 
dotąd niewiele się w tej mierze robi. A czas by na 
zmiany. Może wtedy udałoby się zapraszać do Lodzj naj
wybitniejszych reżyserów, może elastyczna gospodarka fi
n ansowa pozwoliłaby lepiej wykorzystać aktorów. Prz~
cież dziś karkołomnych kalkulacji trzeba dokonywać. ab:' 
powiecizmy „wypożyczyć" do sz tuki aktora zatrudnionego 
w innym teatrze. albo też zaangażować nie zaplanowa
ny, nie zaksięgowany wcześniej . zespól muzyczny Te 
i tym podobne drobiazgi absorbują teatralną administra
cję, ba, kierownictwa artystyczne. bodaj czy nie bardzie j 
niż główne zadania. 

A głównym zadaniem teatru jest grał!. I t'O grać nie 
tak, aby grać, aby była podstawa do wypłacania apana
ży, lecz by Widz był poruszony spr a wą przedstawiona 
przez teatr. 

TeatT - jaki - mógłby - być, jest do osl<lgnięcla. 
Wspomnianym na początku zespołem amatorskim kieruje 
zawodowy aktor. Sądzę, że nie wystarcza mu teatr, jaki 
7.a.stal. A takich ludzi jest więcej. 

JERZY KATARASIIQ'SKI 

Dalszy ciąg ze str. 3 

Iee~nic1 
ndc oraktvcznielsze!!o niż do
bra teoria". ale odkrvcie to 
nie do wszvstkicb leszcze do
tarło. Zamiast sie e:łowić. li
c:z.vć i meczvć - łatwiei za
trudDJić labora·t.orirum 1 Wll!r· 
s2itat. Niech -or6buia ... 
Maże zrośliwvm . a~e ias~ra 

wvm svrnbolem sa tu maszv
nv matematvczne. orawie 
nie znane i nie stosowane na 
naszvrn terenie. Można wine 
orzvoisać matematvce I iei 
niedoSk<m.ak>ści. można - so 
bie i nieumieietn<>ści mate
matvcznei?o modelow8Jlia Mo 
ces6w technicznvch. Maszvnv 
matematvczne .. wvsiadaia" 
na razie wobec metodv wób 
i błed6w. Mebodv dnia 
wczorajsze110. Snójrzmv. jak 
jest • łzw. uczeiwośoia łech
ni('!l;na? 

Mimo wszystko „na dole" 
let>lei niż wśród niekłóryeh 
luminarzy. „Na dole" ezvli 
w za.kładzie X, można np. 
sugerujao sie nagroda i mod 
nym, bo skadinad słusznym 
hasłem 1><>wiedzmv - oszczed 
ności deficvtow:vclt materia
łów, zaproponow·ać we wnios-
ku racfonalizatorskim DOOie
nienie - wbrew lodce tech
nicznej - danej cześci da
neiro urzad7:enia wvJrnmrne.i 
ze srebra z 1 mm do pół mm, 
bą.dź za.stanienie - w innym 
urzadzeniu, wkretów mosie7-
nych - łańszvmi stalowvmi. 
W końcu madra komis.la f 

łall: ten nie lMlliei. „Na ttó
rae" - w gronie super-eJulper 
tów s łvłułami I nacwlskaml, 
nad kł6rvmł ini nie ma ma• 
drych, brak uczciwości łooh· 
nieznej jest bardziej nie-
bezpieczny. Technicy bo-
wiem wbrew pozorom nie 
s" bardziej od Innych 
wolni od ludzkich pot-
lrnieó. wiedza techniczna sa
ma w sobie nie zapewnia 

na 
ani lt«Śóea moralnep, ani 
nawet fachowe11:0. a 
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Wiem I WSZYSCT wiedza. 
iak ofiarna i czestn e:enialna 
iesit kadra techniczna. kt6rei 
06iaf!nfeci11 sa nierzadko ba·r 
dziei na miare ootirzeb. niż 
skromnvcb możliwości obie'k· 
tyWnvch Uzmvsłowienie so
bie jednak pewnych spraw 
- chociażbv ooorzez "DOkaza
nie •. w krzvwvm zwiercia
dle" skfania do analizv uun 
tu. na kt6rvm wvrastaia. Cie 
kawvm orzvczvnkiem w tvm 
wwiedzie sa n'D. wvniki an
kiety rozesł&nej przez OW 
NOT do wszvstkich kół za
k ładowvch NOT w Łod:i.i i 
województwie. (Omawiał ją 
M. In. w swvm interesuiacvm 
referacie n" wsoomT1ia11v .... 
-nrvżei !':OOłkaniu me-r inł.. B. 
Zabolski). SP'OŚród t>OnMI łv
siaea inżvruerów f techników 

Jeclynłe 55.5 -.. uwah de 
z.. wvkor.zvsł:vwanyeh U:od• 
nie !Ile swoimi kwalifikacjami 
I moZliwośclami. łvlkn 60 
r>roe. !l&dzi. ie n właściwie 
oceniani Dnez orzełoionvch. 
Z teiże a·nkietv wvnika. 7.e 
a7. 31 nn>c. osób nie zostało 
Pr'le~„„reirnw„nvcłi w clae:u 
..,..+„.&nieb 5 lat. " ci. kt6rzv 
zostali. są najczęściej tymi. 
kt6rzv.„ zmieniali mieisce 
pracv Stwierdzono bowiem 
du7" wso6łzaleźnnEć mled7.v 
liczba awans6w a liczba zrman 
miejsc t>t"ac:v. Stwierdzono r6 
wnl"'Ż u ,.ln7.e1 e:runv (nu. 
techników l6dzklch) stosunko 
·.ro niski staż oracv w ied
nvm zakładzie i wyrażona -
m-zez 65.5 nroc. os6b - cheć 
zmianv mieisca Dracv w 
'l>rzvszłośri. WiR•1oP'~ iedno
cześnie, fe t>!!romnemu zao<>-
tnebowaniu na techników 
nie towarzvsz.v właściwe 
„ustawien:ie" i wykorzysta
nde tvch. co :łuz 11racu.ta. I 

DO&ł-aWom bieniym, Ul~łs'M 
wobec bvle autorv<tebu I skie 
rowaniu calee:o wvsiłku na 
„urządzanie sie" - mimo 
wsz.vstko. Ta.k wlee łakłvcs
na rola ł DO'Zveia orseełełne
r:o fn:ivnlera to Dierw- sr.,.; 
m !loraw ,..,,..,f'1.iarvch na Je 
ro ,;acbowanie I posław4'o 
Drul!"a - to kstJłałtowanle 
teize oostawv w łrakeie stu
diów. 

Na łódzkim eruncie -' 
właśnie w ramach dvskusii 
orzedziazdowei. odżvł istotnv 
so6r na temat - czee:o uczvć 
techników bv n1e rośli .. no 
wl barbarzvńcv". o<>zbawienl 
kulturv o"6lnei? Zastąn:o-·ią
nie S'ie w iakim zakresie 
wiedza 0116lna ma bvć nie• 
z.bedna oodbudowa soecializa 
cii technicznei iest rzecza ze 
wszech miar cenna. Niektó,-,:-.r 
technicv ~ńwia obecnv 
svstem kształcenia nakładll 
nam .• końskie olrnlarv" I 
tiodają - ale etyki zawodo-

eenzurowan11m 
moźe łu w łvm ~ustawie
niu", w fakłyc21nej pozycji 
zajmowane; orzez techników. 
1'-wi!ł źródła ich nie 1:awsze 
etvmnvch uosunieó f 7,acho
wań? Przecież moralność nie 
iest czvmś wiecznvrn . "OO!lad
czasowvm I wvabstrahowa
nv,.,., od rzeczvwistoścl.. .. 
Choć subiektvwne. 1>0CZucie 
niewvkorzvsta'l'li~ f niewłaści 
wei ocenv. może sorzviać 

wej nie możm.a 'PO "l)l'OSti1 
nauczyć . Trzeba... właśnie. 
co trzeba? 

Ani nad oierwsz11 z tu zasv 
imalizowanvch. 11nl nad dru
i?a sfera zal?adnień . nie moż 
na i nie trzeb:. stawiać kroo 
ki nad „i" Jedvne co można. 
to uznać ie za wołvwaiace i 
na etvke i na technike. 

I. DRYLL 

~-----------------,-----------------------------------------
się" na 
ki). 

Dalszy ciąg ze str. 3 
fali) o1'az „długiego kalosza" (aluzja do syl'Wet• 

W świadomości pneciętnego „szczu„a lądowego" 
uksztaltowal się zupelnie fałszyw11 ob„11.z pracy na mo· 
1':ZU. Wyobraźnia ta wiąże się z 1'ealiami powieści mar11-
nist11cznych, kt6"11ch akcje rozgrywal11 się ch11ba z dwie§ 
cie lat temu. Mimo bu.nliwego rozwoju jakościowego 

podbojach milosnych, wylegując sie w hamaku z butel-
ką rumu pod glowq. W każdym porcie ma narzeczoYLq. 
Każda z ntch chce być jego żona itd. Stosunkowo nie
wiele ludzi wie jak wygląda naprawdę praca na statku, 
czttm okupu:ia marynarze swoje legendarnie ·wysokie za
robki. W k11żd11m porcie na §wiecie mMyna„z nigdy nie 
czuje sie turusta. On i ;ego statek wpadają tam tymo 
z konieczności. Wpadają na chwile. oby zab„ać lub od
dać ladunek. Ich żywiolem jest mo„ze. P1'zeznaezeniem 

Wspomnienia 
~ 
ł 

„szczura \ądoweRD" ! 
I 

l 
i iiościowego naszej floty handlotve3, mimo milionów ~!I statku ;est pnewożenie towarów w Jak największej iloś-
mo„sld c/i przebytych pne:z nasze statki - dla przecięt- ci i 1ak najszybciej. 
nego człowieka w Polsce ma'T1Jnar:z to ciągle jeszcze c~ś Ma„yna1'z nigdy p1'aWie nie ma czasu na turystyczne 
pośredniego międli?/ ko1'sa1'zem a krezusem, awanturni- uciechy, o których obfitość posqdza go „szczur lqdow11". 
kiem a kobieciarzem; to jednym slowem·· czlowiek, któ- H. MlESZCZANKOWSKI 
ry między biciem i piciem liże na statku swe rany 7'0 <Dalszv ciae nastapi) 
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nio 40 sduk dziennie. Żródło 
„Sauer". Zakłady Messer
schmitta pracują nad kon
strukcją myśliwca z nowym 
rodzajem napędu. Silnik wy
konują zakłady Hirtha łub 
Junkersa. Myśliwiec osiągać 
będzie szybkość około 900 
km/godz. „Kent". 

Pułkownik zadecydował: -
Natychmiast zaewidencjono
waó i do sztabu jako „bardzo 
pilne". 

Zaewidencjonowaó? Po roz
szyfrowaniu radiogramów spe 
cjaliści sekcji koordynacji i 
ewidencji poddawali je szcze· 
i;ółowym badaniom. Wiary
godność każdeg0 meldunku 
była wielokrotnie sprawdzana 
przez porównywanie treści z 
wiadomościami z innych źró-

B 
yła jesień roku 1941. del. Działalność bowiem po. 
Pułkownik Jegorow, szczególnych grup wywiadow 
szef . centrali radziec- czych wzajemnie się zazębi a
kiego wywiadu na bit ła. Po wpisaniu informacji 
lerowskie Niemcy, do kartotek sporządzano ze

. trzymał w ręku o- stawy sytuacyjne i tematycz
debrany przed chwi- ne - o ogólnej sytuacji mili

lą i ju:i rozszyfrowany rarlio- tarnej przeciwnika, o rejo
gram: „PTX de KLK. 2606. nach koncentracji, położeniu 
03,32. Nr. 14. „Kent" do dy- wojsk, ich liczebności i uzbro
rektora. Dzienna produkcja jeniu, o przewidywanych 
samolotów Messerschmitt Me- działaniach przeciwnika na 
-110 wynosi 9-10 sztuk. Stra- różnych odcinkach frontu. 
ty na froncie wschodnim śred Duże znaczenie miały wia-. 
--;..._~~~~~~~~~~~~~-
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domości o wprowadzaniu 
przez Niemców nowych ro
dzajów broni. Umożliwiały 
one zaskoczenie przeciwnika 
zastosowaniem skutecznych 
środków przeciwdziałania. In
formacja o przygotowaniu do 

W roku 
1941 

nazywał 
się 

dr Hugon 
Dupont 

wprowadzenia nowych czoł· 
gów typu „T-VI-Tygrys" po• 
zwoliła dowództwu radziec
kiemu w porę rzueic przeciw 
nim ciężkie czołgi „KW" 
przewyższające „Tygry<Jy" 
pod względem technic1:no-
-taktycznym. 

A kim był „Kent"! W ro
ku 1941 nazywał się dr Hu
gon Dupont i piastował sta
nowisko dyrektora belgijskie
go towarzystwa eksportowo
• importowego „Sympex", trud 
niącego się dostawami sprzętu 
technicznego dla armii nie
mieckiej i organizacji Todta. 
Przez „Sympex" szły nici wią 
źące przemysł zbrojeniowy 
Rzeszy z monopolami amery
kańskimi, które przez porty 
Szweeji, Hiszpanii I Turcji 
dostarczały niemieckim fa
brykom zbrojeniowym cen
nych surowców niezbędnych 
d0 produkcji broni. Pracow
nikami „Sympexu" byli 
pn:ewaźnie kolaboracjoniśei 
belgijscy jawnie współpra-
cujący z okupantem I fla-
mandzcy faszyści wielokrot
nie sprawdzeni przez Abwe
hrę. Ale wśród nich działali 
I inni ludzie - ludzie wal
ezący bez mundurów i nie 
noszący medali, działający na 
głębokim zapkczu wroga. Sła 

• ta1e:m 
li oni codziennie z maską na 
twarzy w obliczu śmiertelne
go niebezpieczeństwa - lud
dzie radzieckiego wywiadu. 

Dr Hugon Dupont był mo
skwiczaninem, który - we-
dług jeg0 dossier zabezpie-
czonego w kasie pancernej 
brukselskiego Sicherheitsdien
stu - urodził się jako Fla
mandczyk w jednej z repu
blik południowo-amerykań
skich. Już od wczesnej mło
dości był sympatykiem ruchu 
nacjonalistycznego, a po u
tworzeniu · partu faszystow
skiej stał się jej aktywnym 
członkiem. W r. 1939 uciekł 
do Niemiec, gdzie władze 
hitlerowskie udzieliły mu a
zylu, a po zajęciu Belgii wró
cił do „ojczystego" kraju, 
gdzie zajął stanowisko dy
rektora „Sympexu". Stano
wisko nie tylko eksponowa
ne, ale wymagające licznych 
rozjazdów po wszystkich za
jętych przez hitlerowców te
renach i ułatwiające wyko
nywanie jego dodatkowych 
funkcji... kierowniJl;a radziec
kiej siatki wywiadu na Rze
szę i kraje zachodnie. 

G łówna stacja nadawcza 
siatki posługując się 
znakiem wywoławczym 
PTX ujawniona została 

przez punkty nasłuchowo-pe-

lengacyjne Abwehry jut w końcu 
czerwca 1941 r. kiedy to po na
padzie hitlerowców na ZSRR 
sieć radzieckiego wywiadu 
znacznie ożywlła działalność. 
Ale podsłuchiwanie zaszyfro
wanych i niezrozumiałych radio 
gramów ze znakiem .rozpoz
nawczym PTX 1 podpisanych 
„Kent" nie na Wiele się hitle
rowcom przydawało. Przez dwa 
lata oddziały goniometryczne 
Funk-Abwehry bezskutecznie 
śledziły przeciwnika. bezustan
nie zmieniającego nadajniki 1 
długości fal, czas nadawania l 
szyfry . 

A tymczasem meldunki szły 
nieprzerwanie. 
Szły meldunki o zakończeniu 

prac nad konsfrukcją myśl!w
ca odrzutowego Me-262, który 
miał otrzymać nazwi: Schwalbe; 
o 0 pracowanlu przez OKW planu 
natarcia na południowym fron 
cie. którego celem był Kaukaz 
I źródła naftowe Baku I Batu• 
ml, o koncentracji w rejonie 
Blelogrod - Achtyrka - Kra4 
snograd . Radziecką odpowiedzią 
na te plany było przeciwna
tarcie w rejonie Kaługi I wyj
ście na tyły niemieckich armii 
grupy Mltte. 

Szły wr eszcle - latem 1942 r. 
- radiogramy, z których wy- · 
nlkało, że dowództwo niemiec
kie zamierza przeprowadzić 
podział armil Południe na 
dwie części, by uzyskać więk
szą zdolność manewrową. „Gru
pa A" pod dowództwem feld
marszałka Lista 1 skrzydło pół 



Pisarz mechosłuwacki 
Ladisłav Mniaczko po 
21 sierpnia wyemigro
wał do Wiednia, a 
ostatnio uznał, że trzeba 
wreszcie wyłożyć swe 
polityczne cr~do. 14 
października zwołał on 
konferencję pras o w ą 
i zapoznał dziennikarzy 
ze swą nową książką, 
wokół której narobiła 
już zresztą wiele szumu 
prasa zachodnia. Książ
ka ta zatytułowana jest 
, ,Siódma noc - skru
cha i oskarżenie ko
m.unisty". 

nocne, ja.ko ,;Grupa B" pod 
dowództ wem feldmarszałka von 
Bocka, miały sforsować Don i 
posuwać się w kierunku 
wschodnim. A celem głównym 
- jak na podstawie tych da
nych ustaliło dowództwo ra
dzieckie - miało być zdobycie 
Stalingradu. Na polecenie Wyż
szej Rady Wojennej utworzono ' 
Front Stalingradzki. którego 
dowódcą mianowano marszał
ka Timoszenko. A w rejonach 
Pawłowsk - Kletskaja - Su
worowsk armie generałów Ku
zniecowa, Kołpakina I Czuj
kowa rozpoczęły przygotowa
nia, które w ostatecznym wy
niku przyniosły stalingradzkie 
zwycięstwo. Odwró,!iły się lo
sy wojny. 

T 
ymczasem gorączkowe 
poszukiwania Funk-
• Abwehry pozwoliły 
zlokalizować od dawna 

poszukiwaną stację PTX -
przedmieście Brukseli - dziel 
nica Moulenbeek. 

Do ustronnej willi funkcjo.. 
nariusze SD wdarli się czar
ną nocą. Radiotelegrafista i 
szyfrantka zwijali właśnie a
paraturę. Na ucieczkę było 
już za późno. Wszystkie pa
piery w ogień. Pistolety w 
dłoń. Strzelali do końca. 
Pułkownik Bentivegni, szef 

oddziału In Abwehry, uie 
był zadowolony z wyników 
akcji przeciwko PTX. Nie u-

I 

„Komunisł a '~ 
Cesan~ll 

h9I UJielUm 
zwoleBBiMem arian 

Proszę clę, cóż to ze B(jg z wvkładu twojego? 
Któ1't1 aem Jeden będqf Trzech zemyke w ~obie. 
A ty tekie mmme•rer· dawesz nam o tobie, 
że czwertego wyz.nawasz, który nie urodził, 
Ani nie był uroltzonym, eni słowem jego, 
Ani też Dumem , Sw., lecz się znaczy z tego, 

w ~ r-.a mija ~ do seczeg6ł6w, Że ten Bóg twó; ma w sobie i Ojca, t Suna. 
akura~ 310 lat od dra warto si6w kilka - po- I też Duch4 ~tego? Tio czttsta nowina"). 
matycznego wydane- święci~ arianizmowi -

Mniaczko i inni 
nia w dziejach pol- kierunkowi w teolo- PUiDktem sailadal• b~ narzędziem Boga 
skiej reformacji gli chrześcijańskiej. czym doktrJiiny aria- do powoływ.ania do 
od wydania usła.wy OtM za.peczątkował go nizmu było '&a{>rzee-ze bytu innych stworze!\. 
0 banicji aria.il. Wy. w IV w. n.. e. kapłan nie bMk.ie.f natury I dalej: Chrystus za I 
pęd!zenje Bracj Pol• aleksandryjski AriUSIZ, Chrystusa. AriW1111 swe zasłt1gl został po 
skidi (bo tak siebie ki6ry w piśmie Tha. ffwiero~. le Chry. ,, zmartwych'Mltani.u pod 

Tak więc z ojczy:ziną Sk'oń· 
cz.one. A jak będ2iie z „kio
munizmem"? 

Na konferencj.i prasowej 
Mrniaczko ucz:vinił jeszcze i~ 
no interesujące WyZnanie, 
świadczące o ewolucdi jego p0 
g!ądów. Oświadczył on mia
nowicie. że choć nadal uwa
ża się za komunistę. to jed
nak „n,ie bedzie miał więcej 
nk wsp61nego z tą: ideolo
gią". p0niewaź została ona 
rzekomo ,.zrani-ona" przez 
Związek Radziecki. 

Czyż nie cieka.wy olia.z i 
tego pana Mniaczki? Komu• 
nlsta, który nie chce mieć 
nie wspólnego z ideologią 
komunistyczną! żeby zoba
czyć ta.kiego, wa.rto przej.% 
się do wiedeńskiego zoo„. 

nazywali przyjmując niesiooiy do godllości 
ponadto jeslllCZe nazwę I' Syna B<llłego. 

• :......._~ ~l socyniain6w) było ak. ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ Sob6r nicejski w 325 zowan~ 'Plt'zez .,.,,.=J.J>llll<C ;.u e · ', roku potępił doktryn.i: 
Zeit". której temat brzmiał: ~~zcz~~ne'f::.w:! •t Ariusza jako herezję. 
„przemoc l>?2-eCiwko idei. in- nie ulega już wątpli• t Jego samego skarział 
telektualiści przeci'Wko wład woścl, że pod pozo.. REL I Gł ., na WYgnanie, zaś je-com". Prze.nosząc swoje rem spor6w religij. · I l go pisma przeznaczył 
.,idee" na ~t kon~t:nej nycb załatwiono - się ) ·,,, :' ~ ' ' · > na spalenie. Nie ustrze 

·"t·•"'1 v~1 }
0 ak dono wówczas z najb8.1'- , . . ' - ;" gło to jednak &wiata "P0~1 · ·'"' • =>=Y - chrześcijańskiego prud 

si ,,Silddeutscbe Zeitung" dziej postępcnr.\ gru- ~ rozbiciem - Podzielił I 'l>OSwnął się nawet do oś~ pą innowierczą. · '- ł -· on się na dwa wal· 
czenia, że „nie rozumie" dła I Ponieważ działalność i·· ' · :~ r„ , C?:ące z sobą obozy, 
czeg.o w Piradze doma~ada sie Braci Polskich na po Arianie zdobywali no 
~łoszen:ia l)()ll'OlJUIDiEnia mo- lu oświaty i postęi>u ~ • tl\J wych ~awc6w cie 
nachijskieito :za niie?:K"S.wne. społecznego wykracza . w· a sząc się największym 
Rzeczywiście d1-go? pina ramy naszego , I ' poparciem za panowa 
Przeeieł zoaeznie lepiej było- cyklu, ograniczymy nia cesa.rza Ko.ns~n-

. by .... ~~.;;;....;c do czasów Mo- się tu łi tylko do o- • , . cjusza n (33'1-3&1). z 
,,...~·~· m6wienia ich pogtą- -.. ezasem sp6r doktry-

nachium, kiedy to okręg su- d6w religijnych. Zna- nalny przekształcił się 
decki sprzedany rlllllSła.ł Hitle my .te dość dokładnie r· w konflikt pi>litycmiy 

rowi, a Słowa.cJa 11rzeks!riał- z pl'7.ekM6w historycs ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~r· przyezyniaaąc się do eona w marionetkowe 
1 
pa.ń- nycb a także literatu W'llln<>enienia wPły.wn 

... ewko ry ariańskiej, gł6w- cesarza na sprawy ko 
,.. ••• nie poezji, której treś śctoła. Arianizm po. I 

Dla t.a.kłcii ludd, Salt Mnla cią były przede wszy. czął zanikać za cesa-
ł stkim takie tematy Jela W)"łotył swe po- 9tłlll nie Jest wieCZllY rza Teod<><z.jusza (379-

CZko i Vesely soejalimn jes jak cdowiek l ~ego glądy, podważające do l wszechmocny jak 395), aby następnie od 
pustym dźwiękiem. A Mo.. st<>11unek do Boga t&Y gmat Tr6jcy Swiętej. Bóg-Ojciec, lecz -rostał rodzić się w kilku r6ź 
nacbium _ to miasto, s któ też rola jednostki ja (Wywody te znała.zły stworzony przez nie- nych odmianach w 

ko cz!onka zbiorowoś odbicie w jednym z go z nic.zego l pne<l czasach ·. wielkiej retort· rego przyjeżdża.ją w „Merce- ci chrystiańskiej. utw.or6w Grzegorza stworzeniem łwia:ła do m~ji. f . I 
desach" i którego mieszkań- Zanim Jeema pn:eJ awła s Brze7.io pt. bnu powoła..y, aby • e. a. ~ 
ey zamienia.ja „twarde" lDG!-1 liil•••••• ,o:, 1""-
ki na „nietwarde" korony- ------------------t'----------------------------

WIZYTOWKA! 

Kent? 
da.Io się ująć żywcem obsługi. 
W lokalu, gdzie pracowała 
radiostacja nie znaleziono ni
czego, co mogłoby naprowa
dzić Abwehrę na trop innych 
członków organizacji wywia
dowczej. A wiadomo było, ze 
organizacja ta działa nadal. 
Meldunki punktów nasłucho
wo-pelengacyjnych świadczy
ły, że · na terenie Belgii pra~ 
cują dwie nowe sta.cje. Ich 
hasło wywoławcze brzmiało„. 
PTX. 

T
ej samej nocy, w kłó· 
rej bohaterską śmier
cią zginęła obsługa 
sta.cji w Moulenbeek, 

monsieur Dupont nadał na 
aparaturze zastępczej, zmon
towanej w piwnicach Domu 
Towarzystwa „Sym11ex", krót 
ką wiadomość: „Kent" do 
dyrektora. Stan alarmowy 2. 
Przechodzą na operację „Wid 
mo". Potwierdźcie odbiór. 
„Kent". 

Ale dyrektor dr Hugon Du
pont wiedział, że trzeba zmie 
nic skórę. W kilka dni póź
niej urzędujący w Brukseli 
generał Zuffenha.usen, szef 
hitlerowskiej służby zaopa
trzenia, utrzymujący z racji 
sweg"' stanowiska stałe kon· 
takty z firmą „Sympex", ze 
smutkiem na. twa.rzy powie-

ra. 

dzę, nic bardziej logicznego ja.k zechcieć zo 
stać żoną człowieka najbogatszego. Snobizm 
ten nie jest bardziej od innyc_h śmieszny. 
Nawet moralniejszy. Z Johnem Kennedym 
Jacqueline Bouvir żyła ponad swoje możli
wości. Taka jest przynajmniej logiczna kon
kluzja historii. Z armatorem Onassisem -
rzeczy sprowadzone są do właściwych pro· 
porcji. 

:: 

i = 

I 
§ 

Fragmenty art. Cla.ude Kroes 3 
w „Humanite Dimanche" j 
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Dalszy ciąg 
fotoreporta
żu ze str. 3 

Całym sercem wita zwy'cięstwo bohater filmu Wojtek Na óq -
Wojciech Siemion 

I 

Operator 
.Kazimierz Konrad 

Zmęczony por. Kaczmarek 
(Krzysztof Cha.miec) pisze raport 

TRZECIA PLEC 
Będę wlemt1 et_, 

Nd 'l'RAC CZASU 
Do ut„11t11 płci. 

O INDYWIDUALNOSCI 
Nłe z każdq damq 

Nowego prezydenta Sta 
n.y ~jednoczone jeszcze 
ni~ ma.ją , mają ju2 na
tomiast d<la ~ego nowy 
wehikuł. Samochód przy_ 
szlego szefa państwa wa
ży 6 ton i przypomiilla 
raczej czołg. Kuloodpor
ne szy):!y .i przezroczy
sty dach sporządzone są 
z solid:nfejs.zego tworzy
wa n·iż $;osowane do sa
molotów wojskowych. Sa 
mochodem tym m<>żna 
rownież • uciekać w razie Nłe trać cza.su dlugq mową. 

Dotyk więce; wa„t niż swwo. 
Na.leżu tBk a11mo. niezbędn„j potrzeby z 

OPTYMISCIE.
bptymiście nawet plucha; 
Ja.k goląb za oknem gruch!I. 

r 
szybkośc ią ponad 200 
km/godz. Nawet pr:z;y 
wypuszczonym powietrzu 
z opon przekracza on 
100 kmfgod-z. Wnętrze 

wy.pos.ażone jest m. I.n. 
w radio-telefon, głośniki 
po2'JWla1ające prezyden.to
Wi pl"'Zetnaiwiać do tłu

mów nie uchylając szyb 
ki i trzy t~ę_Wli<zory. 

NIE ROZPOZNASZ 

1'fte „ozpoznasz geniusza 
ł'o ~eh. 

PRZtWtKL 
P"Zfl1il'flkl •ię liczyć 

z ważną oaobq: 
ze sobq. 

PEWNEGO RAZU 
Homo sum, 
Powiedział sum. 

DO •• ~ 

O PEWNYM DYREKTORZE 
Odpowiedzialne; funkc;i 

pozostanie wzo„em, 
"J>o M aiq odpowiada ••• 

Do pewnego tygodnika 
Pnywiązała się podwika. 

przed prokuratorem. 

TEN TRZ:Ea 
Zatone M<>enfl "4 wierzchti, 

S&mochód-C!Z-Ołlr budowa 
no przez 15 miesięcy, ;le
go k<>SZ>t wyniósł pół mi
lion.a ®larów. 

ZWIERZENIE 
W ktllca bóstw wierzę. 
I też nieszcze-rze. 

Tym razem 
Panie Reda.ktorze! 
Ponieważ wYjeżdżam 

na urlop i zaAlieram 
•psa ze sobą - muszę 
~o zaszczepić przeciw 
wściekliźnie i .-.dobyć 
iwiadeetwo 2ldrowia, 
bez tego miałbym klo 
poty w podróży, 

- Poszedłem więc de 
psiego pa.na d<>ktora, 
ale go nie zastałe-m. 
Za to był pa.n la.bo
raot. 

Pies otrzymał 
•:rJCzepion'k~ świade-
r:two mrowia i gdy a 
miłym panem laboran 
tem. gwarzyliśmy na 
odchodnym, do po
koiku zabiegowego we 
Hła pani także li 

~· Paoi była. ruda 
jak jej seter - a ra
czej seter był rudy 
Ja.k jego pM>i. 

Lekka., ugrowego 'ko 
loru krótka sukienka 
powiewała na jej 
pięknie opalonych 
ksztaltach, na zgrab
nych stopa.eh brunatne 
llU!dałki. - Brązowe 
oczy i miły uśmiech 
czyniłY ją niezwykle 
pociągają.cą. - Pan 
laborant pięknie się 
uldonił, bo pani była 
w dobrym gatunku, 
podobnie jak jej pies 
- a rMzej odwrotnie: 
pies był w dobrym ga 

B slaby na spodku, 
łlle -;gorze; ma ten, 

ee jest w mdku. 

prezentujemy Wacława Kondka jako humorystą 
tunku, podobnie jak 
jeg4 pa!;LI. 

- Pani takie wyjeł
dżala na wakMje I 
przyszła po śwfade
ctwo mrowia dla swe 
go ulubieńca. 

- Pan laborant -
bił zastrzyk, potem 

nie: "pies damski". 
Pa.n laborant. jeSflJCU> 

się trochę zasta.noWOł ł 
p(>prosił mnie e za
świadczenie ,,Pędzla" 
l dla porządku dopl. 
sał ,,mę&ki" l znowu 
wyglądało to c~sto i 

czytelnie: ,,pie~ mo-

•••••••••••••••••••• • • 
t "Pies t • • : damski'': 
• • -................... ~ 
na.pisał zaświadczenie 8ki", 
- a w zaświadcuniu _ p~ potegnall
podobnie jak w J:!loim imy paaa la.boranu. l 
„pies". z miłą panią razem 

- Ale po -pisaniu w-ys2ll.iśmy n.a 4w6r I 
coś go tknę ... - przyj Jak to się cr.ę&to rAla· 
rza.ł się seterowi ~wai rza n posiada.czy psÓw 
n.ie: oka.zało się; :ie od ra."ZU nawiązał~ sit 
tO suka. nić sympatii. 

- Pan laborant wt. ~liśmy -.ajem-
docznie budzo lubił , nie się W,,pytywa6 eo 
czysto napisa.ne »· pieskom dajemy do 
wiadczenia bez !lkre- Jedzen0a, jak pieski 
śleń, bo po chwili na tyją, Cf7:IT są posłus~ 
mysłn za.miast p.-7.ekre ne, jak należy pieski 
ślić. dopisał „damski" chować aby nie zgłu
- i sprawa. była za- piały, jałt pieski - na
łatwion.3."" 'lgodnie t1 uczyć :różnych pieskich 

prawdJ\ a esy-sio i pięk pożytecznych rzeczy i 

po ile latek liczą so
bie pieski. Okaa:ało 
się, że równo po dwa.. 

- Więc miła pani i 
ja nie mieliśmy nic 
przec>wko temu, aby 
pi.e6ki ze sobą się po
bawiły1 tym bardziej, 
:ie ma.ią już swoje la
ta. - Odczepiliśmy je 
ze SDlyczy i sete-rki 
wyrwały się na wol
ność. zaczęły ze sobą 
figlować, szczekać, ob
wąchiwać się, naJ!adać 
nib)" na siebie, pod„ 
ktadać sobłe nogi, ska 
kać .przez siebie. maj 
dać koziołki. straszyć 
się I przysiadać na 
przednich łapach, mer 
dając ogonami, biegać 
aż do ostatniego tchu 
dokoła siebie z wy
wieszonymi po pas 
jęzorami.-

- Słowem wariowały 
ponad wszelkie wy. 
obrażenie. 

I nic! 
Po dwu gockina.:h 

nieb}'Wałych harców 
wzięliśmy pieski na 
smycz i pM:egnałem 
miłą panią. 

- I idąc do domu 
myślałem., ze pan la
borant co do mrowia 
piesków to miał ra
cję, a.le co do innych 
rzeczy, to mocno pne: 
s~ił. 

WACLAW JtONDEK 

T 
en niecodzienny panu,,; »idok j>nyciqga 
wzrok. Przecieram oczy i patrzę raz jesz
ere. W szczerym poiu wyra.ta „;ak żywa" 
Brama Brandenburska górując n® , po• 
szczerbionymi domami. Niedaleko bramy 
płonie niemiecki czołg. Słyszę gromkie 
hurra! Na barykadę wdziera;ą się polscy 

żołnierze, przechodzq na drugą stronę. Biegną na ogrom· 
ny plac przed Brandenburgerthor. Z przeciwne;, zza 
bramy pojawiają się żołnierze radzieccy. żołnierze obu 
armii padajq sobie w ramiona, podrzucajq w g6rę czap
ki, strzelajq na wiwat. W jeżdżajq czołgi„. 

Obserwu;ę tę scenę zza szyby naprędce skleconego 
baraku, gdzie zmordowani tym wyczerpującym marko
waniem wo;ny ludzie mogą coś przekqsić i wypić łyk 
gorącej herbaty. Plener udany, bo pogodnie ale okrut-
ny ziąb. I w dodatku unoszące się wszędzie kłęby bru
natnego, cuchnqcego dymu. Kostiumolog - Jolanta Ko
morowska, która wprowadza mnie w ta;ni7ci kolejnych 
zdarzeń na planie, wybiega nagle rzuca;ąc k-r6tkie prze· 
praszam. Rozmawia przez chwilę z wyraźnie speszo-
num żolnierzem. Wraca i sprawa się wyjaśnia, Berlin 
zdobywano przecież w ma;u, a ten wbH się w rękawi
ce i jeszcze pasek hełmu podsunął nieprzepisowo, aź 
pod sam nos. W filmie o charakterze historycznym każ• 
dy detal jest ważny. A kamera bywa bezlitosna. 

Jednego z ostatnich dni października w Aleksandro
wie k. Łodzi realizowano ostatnią, 106 scenę II części 
filmu: „Kierunek Berlin''. W komentarzu czytamy: za
daniem polskich żołnierzy bulo przetrzeć drogę wzdłuż 
Charlottenstrasse, zdobyć zamienione na twierdze bu
dynki politechniki, otworzyć wejście do Tiergartenu. 

Nadeszła godzina ob-rachunku. Polskie komendy roz
brzmiewały na ulicach Berlina. Polscy żołnierze są już 
pod Bramq Brandenburską. Niemcy ostrzeliwujq się 
i nagle spiker zawiadamia przez megafon o samobój
stwie Hitlera. i o rozkazie zaprzestania ognia. Nastę
pu1e moment nieokiełznanej radości. Najazd kamery na 
Bramę Brandenburską i na samym szczycie pomiędzy roz 
bitymi rumakami pojawiają się żołnierze z flagami. Na 
tle nieba lopocq dwa sztandary: polski i radziecki. Tak 
zdobuto Berlin i tak kończy się film J. Passendorfera 
- „Kierunek Berlin". 

L. W. 

=========~ Zdjęcia A. Wach 

Redaguje Klu~ Szaradzistów LDK 
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KWADRAT MAGICZNY 

kopertach. prosimy o ffoptsek 
,,rozrywki umyslowe''. 

NAGRODY KSIĄZKOWB sa 
rozwia,zanie kwadratu magie.,,.. 
nego " dnia it bm.. wyloso
wali: 

M. .Januszki~icz., Lódi, ul. 
Worcella 11-2&, M. Rydel, 
Lódź, Ul. Sanocka 23-37, I. 
Lisiewicz. Kutno, ul. Sł<>wa
ckiego U-7. R. L~pska, Wro
cław, ul. Walecznych 21-2, 
P. Sagan, ł.ódź, uL Srebrzyń
ska 8'-17, 

t. Pąini w języku francu. --------------
skim. z. Zakładnik zabezpie· 
czający dotrzym&nie umowy. 
3. Gatunek jodły lub żywica 
kopalna. ł. Fihnewe Imię T. 
Fijewskiego. 5. Sultanir.t w 
Af:ryce. ł. Wz6r, model, 

ZADANIE MATEMATYCZNE 

NIEPRZEJEDNANY 

Sławny malarz fran.; 
cuski Jacques Davie nale 
żal w czasie Wielkiej Re 
wolucji do zagorzałych 
jakobinów i byl nawet 
jednym z tych, którzy 
podpisali wyrok śmierci 
na Ludwika XVI. Gdy 

- No; tera.z będzie pan 
mógł do woli rozmawia.cl ze 
swoim a{jwoka.tem. Dostał 
właśnie 8 miesięcy_, 

więc po upadku Napoleo
na nastąpiła restauracja 
Burbonów, David w oba· 
wie prześladowania mu· 
sial uciekać z kraju. 

Gdy na wygnaniu na
kłaniano go, aby d1a uzy 
skania przebaczenia i ła· 
ski króla, namalowal por 
tret króla Karola X, wiel 
ki artysta i nieprzejedna 
ny republikanin rzekł: 

- Dobrze, uczynię to 
chętnie, ale dopiero wów 
czas, gdy przyniesiecie 
mi jego głowę.„ 

- Co, podwyżkę? To pan 
· • nas pracuje? Bylem prze

kona.ny, te pa.n przychodzi 
tylko od eza.su do czasu od
wiedzić swoich kolegów.„ 

- Twój OJc1ec za."1sze pakował forsę w samochód .; 
a na dom nic nie da.wa.I. 

Widoczne na rysunku tafel
ki zimienić należy na Odpo
wiednie cytry, aby można by 
Io wykonać wsk:a.zane działa
nia arytmetY.czne • .Jednalrnwym 
tafelkom odpowiadają jedna-
kowe liczby. - "C.IS" 

Rozwiązania (przyuajmniej 
jednego zadania) nadsyłać na
leży na adres „Dziennika" 
w terminie 7-dniowym. Na 

APARAT 
do mierzenia zmęczenia 

.,. Prof. J. Kalsbeck z Am
ł sterdamu wynalazł 11par11t 
ł do mierzenia zmęczenia. 

• 
PrZ'I/ pomocy tego aparatu 
wykazał, że trzeba aż 12 

ł minut dla pozbt1cia się skut-

•ł ków zmęczenia spowodowa
nego 5-minutową intimsuw
ną pracą. 

Z życia 
sławnych 

ludzi 

Sophia 

spodzie

wa si~ 

-dziec· 

ka 

Sł.AWNA GWIAZDA FILMOWA, SO-PffiA LOREN 
NIE MOZE SIĘ DOCZE KAC WLASNEGO, TAK UPRA~ 
GNIONEGO POTOMKA. .JUZ BODAJ TRZY RAZY PRZE
BYWALA W KLINJKAC H, ALE ZA KAŻDYM RAZEM 
LEKARZOM NIE UDALO SIĘ UTRZYMAC CIĄZY. 
ROWNIEZ OBECNIE LOREN PRZEBYWA W DOMU. NIE 
FILMUJE, NIGDZIE NIE BYWA. LICZĄC . ZE MOZE 
TYM RAZEM DOCZEKA SIĘ DZIECKA. JEJ POTOMEK 
MA PODOBNO Pl> 7 YJSC NA SWIAT W STYCZNIU 
2RZYSZŁEGO ROKU. 
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W AZNIC TELEFONY 

Październikowej . -
lnformaeJa telefoa. IJ 
Straż Poża.l'lla 11 
ł'c,g~. Ratunkowe 09 
Pr.r;ot. l\'-O 01 4<>0-oe soe-oe 

CO! 9d1ie!KtEDV! 
'J.'ATRY - Bajki: „Pie

sek w kratkę", „l>Biel 
ny Jurek". „Urodzi
ny", „Choinka chłop
czyka'', ,,Gustaw na 
rybach" godz. 10, 11, 
12, 13. 14. 15, 18, 17, 
Kino filmów pe>lsklch 
„Tabliczka marzenia" 
Od lat 11 godz. 11, 20. 
f, 11. Bajki godz. 16, 
17, Kino filmów pol
skich: „Swięta woj· 
na" od lat 11 g, 18, 20 

D 
ziś 1.130 ZMS-owców bę 
izie pracowało przy po
rządkowaniu i upiększa-

niu miasta. Jest to 10 z kolei 
niedziela czynu zjazdowego 
łódzkiej młodzieży. 

Młodzież z „Elty" poswięci 
dzisiejszą niedzielę na pracę 
spoleczną przy budowie wła
snego klubu. 

W czynie zjazdowym nie 
zabraknie także udziału mło
dzieży szkolnej. Będzie ona 
pracować na terenie szkól, 
gdzi e uporządkuje zieleńce. 

(j. kr.) 
Foto: L. Olejniczak 

Uroczysly 
koncerl 

W związku z 51 rocznicą 

Wielkiej Socjalistycznej Re

wolucji PaździernikoweJ, 

KL PZPR I ZL TPP-R or

ganizują we wtorek - 5 li
stopada - o rodz. 18, uro

czysty koncert. W sali Fil
harmonii Lódzkiej wystąpią 

Orkiestra Symfoniczna 

FL pod ba.tutą S. Marczyka 

oraz soliści - D. Debiebo111-a 

I P. Raptis. Słowo wil\Żl\CC 

B. Antczak. ._ ... ___________ _... 

W pracach społecznych dla 
uczczenia V Zjazdu partii bra 
ło udział ponad 40 tys. osób 
i przepracowało ok. 120 tys. 
roboczogodzin. ZMS-owcy by
li zatrudniani m. in. przy bu
dowie motodromu w Parku 
im. Poniatowskiego, budowali 
pa'l'kingi (m. in. przy Al. U
nii i przed ZOO), porządko
wali tereny zielone, pracowa
li w parku rozrywki i wy
poczynku na Widzewie, ukla
dali nowe jezdnie oraz poma
gali przy budowie EC-III (na 

Około pół miliona łodzian 

wyjechało na okres świąt 

zdjęciu). • 
Łódzka młodzież ZMS-ow

ska, dziś - w ostatnią nie
dzielę czynu przedzjazdowego 
- będzie pracowała w róż
'1.IJCh dzielnicach miasta. 
ZMS-owcy ze Sródmieścia bę
dą porządkowali Park im. 
Mickiewicza, a ZMS-owcy z 

Szczyt powrotów w niedzielę 

Górnej zostaną zatrudnieni 
p'l'Zy układaniu chodników 
na ul. Rembielińskiego. Uli-, 
cę Rokici1tską będą po'l'Ządko
wali ZMS-owcy Widzewa. 

Pogoda w tegoroczne Swię 
to Zmarłych dopisała jak ni
gdy. Przy niemal wiosennej 
aurze, już od c ;r;wartku roz
poczęły się wyjazdy łodzian 

w różne rejony kraju. Naj
większy ruch panował (nrów 
no na Dworcu Fabrycznym 
jak i KaJ;skim} od ezwartko 
wego popołudnia do piątkowe 

ro przedpołudnia. Wszystkie 
autobusy PKS wyjeżdżałY z 
dworea zapełnione „po brze-

Poznajemy zieleń Lodzi 
.Po ciekawym i cieszącym 

się ogromnym powodzeniem 1 
frekwenoją cykl.u wycieczek 
pn. ,,Pałace z~emi obiecanej" 
PTT-K przyg<>towuje nowe 
trasy wyoiecrek. Tym razem 
odbywać <Się one b~ p.b. 
„Poz.ra jemy ?Jeleń łJodzi". 
Ostatn io pod kierunkiem pra 
cown ik.a naukoweg<> UŁ cl.r R. 
Ol.acz.ka, znawcy przyrody na 
szego miasta, w.spół.autor a 

ksi ążki „Paiik•i Łodzi", człon
kowie koła przewodników za 
poz:1ali się z c iekawymi oka
-ami d-rzew I krrewów rosną 
cych w Par-ku żródliska I 
p a rku pofabrykanckim przy 
ul. Przędzal;nianej. Wycieczki 
podczas których I-Odzianie bę

dą mogli oglądać stare dęby, 
limby, cisy, milo-rzęby l in
ne drzewa rozpoczną się wio 
sną przys2lłego roku. (k.) I 

gi". z samego Dworca Fa
brycznego WYjechało około 3CMI 
t~·s. osób, ...,- l autobusami i z 
pozostałych dworców kolejo
wych blisko 200 tys. łodzian. 
Przepełnione odjeżdżały zwła
szcza pociągi w kieru.nka sto 
lky. 

Wczorajszy ruch był nlewiel 
ki. Koleje i autobusy oczeku 
ją największego nasilenia po 
wr<>t6w łodzian w ciągu nie
dzieli. 

Wczoraj tycie w Łodzi uply 
wal<> również pOd znakiem 
świąt. Wi1tle zakładów pracy 
pauzowało, ponieważ załogi 
wykonały swoje 1M>botnie za
dania wc7'Kniej. W Zl'-iązku 
z tym, że sporo ludzi święto 
wało a pewna iloś(: przyjecba 
la na okres świąt do Łodzi, 
ruch, zwłaszcza w centrum 
miasta - a swzególnie na 
handl<>wym ocklinku uł. Piotr 
kowskiej - był większy niż 
w każdą sobotę. Pełn.e kupu
jących były sklepy odzieio-
we i z obuwiem. (!<U.I 

lllllłlllllllllfHllllfllftlRfU„llflłllllllllllmlll„lllłllllllRIHHlllllllllllllllłll&iihiiAllRllllll P IRIM 

·---------------------~ Zmiana ·adresu ; 
ZAKł.ADY 

URZĄDZE~ DZWIGOWYCB 

ODDZIAŁ MONTAZOWY nr o1 

w ł.ODZI 

zawiadamiają 
że z dniem 4. XI. 1968 r. 

SIEDZIBA ODDZIAŁU 

ZOSTA.TE PRZENIESION·A 

z ut. Piotrkowskiej 17 

Łódzkie zakłady Sprzętu Polłarowego w Łodzi, al. 
Wólczańska !U ogłaszają przetarg nleogranlczonv 
na wykonanie w 1969 r. z własnego materiału 
oraz dostawę wkrętów I nakrętek wg nlżeJ po· 
danych norm I Ilości: 1. Wkręty cylindr. wi: 

lnl<>rma.cja PKS 2&5·9i 
Informacja PKP 581-11 
Pomoc drog. PZM iU-09 

TEATRY 

TEATR WIELKI g. 
19 „Jezioro łabędzie" 
4. 11. ni~zyhny 
TEĄTR POWSZ.ECHNY 

godz. 19.15 „Baba Dzl 
wo", 4. Il. nieczynny 

TEATR NOWY - g. 16 
„Czerwone panlofelki" 
godz. 19.15 „Pierścień 
wielkiej damy" 
4. 11. nieęzy:iny 
MAŁA SALA g. 20 

„Gra miłości i przy
padku" 
4. Il. nleczy.nn.a 

l'EATR JARACZA (W 
sali Teatru Roz.maUo
ści) g. 15.30 „w pu
styni i w puszczy'\ 
g, 19 .,KatAly kocha 
Opalę" 4. 11. nlecz)'tl 
ny 

'.[·EATR 7.15 - g. 19.15 
,,W czepku urodzona" 
4. 11. nieczy:in.y 

OPERETKA - godz. 19 
„Drabina Marrcau 
4.11. ni~na 

TEATR P!NOJUO 
godz. 12, 17.30 „Kll>llo 
wi bracia" 
4. u: nieczynny 

'l'EATR ARLEKIN - g. 
11, 15 „Wesoła maska 
rada", 4. U. j. w. g, 
17.30 

'l'EATR ZIEMI LODZ
KIEJ - 4. li godz. 19 
„Kaprysy Marianny" 

KABARET AGAWA (W 

kawlarnl Agawa) g. 
'2.15 ,,ft.a1z na r6;;owłł" 
4. 11. nieczynny 

Cl'RK ARENA (Pl. Nie 
podJegłośc.i) g. 15, 19 

HU ZEA 

MUZEUM HISTORil 
WŁOKIENNIC 'CWA (ul. 
Piotrkowska 2az) god.z, 
11-16. 4. lil.. n !eczynne 

MUZEUM aucuu RE
WOLUCY.JNEGO (Gdań 
ska 13) czy.n.ne od g. 
10-17. 4. 11. nieczynne 

MUZEUM SZTUKI (u.I. 
Więcł<OW6kiego 31) 
czynne od 10-11. 
4. H. nleczyn.ne 

MUZEUM KATEDRY 
EWOLUCJONIZ~IU UL 
CPark S ienkiewicza) -
czynne od. 10-14, 
4. li. n ieczynne 

MUZEUM ARCHEOLO
GICZNE l ETNOGRA
FICZNE (Pl. Wo-lno
ści !5) ezynne od g. 
14-hl. 4. 11. nieczynne 

KI N A 

BAŁTYK - Dni Filmu 1· 
Radzieckiego - „An-
na Kareruna" od lat 
18 g. 10. 13, 15, 11 
4. 11. jak wyżej . 

POLONIA - „Hasło 
Korn" (poi.) od l"a~ 
14 godz. 10, 12.30. 15. 
17.30. 24 4. 11. j . w. 

WISŁA Dni Filmu 
Rad?-ieckiego „Ze
nia, Zenieczka I Ka
tiusza" cid lat 14 g. 
10. 12, 14. 16, 18, 20 
4. 11. jak wyżej 

WOLNOSC - „Zycie 
złodzieja" od lat 16 

na u1. Sienkiewicza 85/87 
· (franc.) god,z. IO, 12.30 
15. 17 .30. 20 

4. 11. jak wyżej 

WŁOKNIARZ Dni 
Filmu Radzieckiego 

„Dziennikarz" od lat 16 
g. IO 13, 16, 19 
4. 11. jak wyżej 

ZACHĘTA ,,Siedmiu 
w blasku złota" od 
lat 16 (wł.) godz. 10, 
12.30, 15. 17.30, 20 
4. 11. jak wyżej 

'I ORIA - „f!istoria tól 
tej ci:l:emki" od lat 1 
(pol.) godz. t. 11. 13. 
Pożegnanie z tytułem 
•• Nie zabijaj" od lat 
Hl (Wł.) godz. 15, 17.3-0. 
20, 4. 11. „Gangsterzy 
i filantropi" od lat 
14 (poi.) god·z. I. 11, 
13. Po.żegnanie z ty
tułem „Nie :r;abijaj" 
godz. 15, 17.30. 20 

CZAJKA - „Swiat się 
śmieje" (radz.) od lat 
11 godz. 14, „Cza.pa
few" (ra.dz.) od lat 11 
godz. 16. „Cichy Don" 
I i II seria (rad.z.) od 
lat 16 g-Odz. 18 4. Il. 
„Swiat si~ łmleje" 
g. 16. „Cichy D<>n" I 
i II seria godz. 18 

ENERGETYK „Przy 
•tanek autobusowy" 
(USA) od lat 14 god,z. 
15, 17, 19, 4. :4, nie
czynne 

GDYNIA - Dni F'!lmu 
Radzlee'k1ego „Ko
biety zostają same" 
od lat 16 godz. 10, 12, 
14, 16, 18. 20 
4. 11. jak 'ilfyżej 

HALKA „Cebulek" 
g, 15, ,41 ty zo11ta-
niesz Indianinem" od 
lat 7 (poi.) godz. 16, 
18, „z powe>du kobie 
ty" od lat 16 (franc.) 
godz. 20. 4. l•l. „Ire
na do domu•• od lat 
1 (poi.) godz. IO 12, 
„I ty zostań.iesz In
dianinem" g. 18. 18, 
„z powodu kobiety" 
godz. 20 

1 MA,J A „Osiołek 

Magdany'' godz. 15. 
„Byłam głUpią dziew 
czyną" od lat 14 (węg.) 
godz. 16, 18, 20. ł. 11. 
„Czy macie w dotnu 
lwa" od lat 11 (cze
chosłowack·il godz. IO, 
12.30, 15, Piękna An
gelika" od lat tli (fr.} 
godz. 17.30, 20 

ŁDK - „Romanca na 
trąbkę" (ezeski) od 
bt 18 godz. 15. 17.l!O, 
20, 4. li. „Panienki z 
Roche fort" (fr.) od 
lat 14 godz. 14.30, 17.15. 
:io 

IUŁODA GWARDIA 
,,Hrabina Cosel" od 
lat 14 (pol.) godz. to 
13. 16, 19, 4. 11. „Ci 
wspaniali mę~ceyzni w 
swych latających ma
szynach" Od lat 11 
cang.) godz. 10, 12.:lO. 
15, 17.30. 20 

~IUZA „Biedronka" 
godz. 14.30. Dni Fil-
mu Radzieckiego 
,,Cierpkie wino" od 
lat 14 godz. 15 .30. 17.45 
20, 4. 11. „Cierpkie wi 
no" godz. 15.30. lli.45 
20 

OKA - „Ballada o toi 
nlerzu" (radz.) od lat 
14 godz. 16. 18. 20. 
4. li. j, w. g. 15, 20 

POLESIE god.z. 13 

Bajki. „Bohater<>wie 
Telemarku" (ar.g.) od 
lat l4 godz. 14. 16.30. 
19, 4. li. „Los czło

wieka" (radz.) od lat 
16 godz. 17, 19 

POPULARNE „Mój 
przyjaciel delfin" od 
lat 7 g. 15, 17, „Noc 
i.guany" (USA) od lat 
18 godz. 19. 4. 11. nie
czynne 

P!tZEDWIOSNIE - „Wio 
§na nad Odrą" (radz.) 
Od Ja t 14 godz. 16, 18. 
20 , 4. 11. j. w. 

PIONIER „Ala ma 
kota" godz. 15. on: 
F ilmu Rad zieckiego -
„Miłosne kłopnty" od 
lat 16 g. 16, Ił. 20. 
4. 11. „Miłosne kłopo
ty" godz. Hl. 13. 20 

POKO.J „Szewczyk 
Kopytko" godz. 14.30. 
Dni Filmu Radziecki„ 

go - „Kamo - nie· 
bezpi&ezna m.lsja" od 
lat 14 godz. 15.30 17.45 
20. 4. 11. „Kamo nie
bezpieczna misja" g. 
15.30 17.45. 20 

REKORD „Przygoda 
w paski" g 10. 11, 
,,Poradnik matrymo
nialny" od lat 18 
(pol.) godz. 12. 14. 16, 
18, 20. 4. 11. „Porad
nik matrymonialny" 
godz. 10, 12, 14, 18. 
13, 20 

ROMA „Ballada o 
dentyście" godz. 10. 
11, 112, 13. 14. I 5. „Ską 
pani w ogniu" od lat 
14 (pol.) godz. 16. lB. 
20, 4. 11, „Skąpani w 
ogniu" godz. 10. 12. 
14. 16. li, 20 

SOJUSZ „Pierwsza 
Wyprawa" godz. 14, 
„Synowie Ka.tie El
der" od lat IS (US.A) 
g. 15 1'7.1.'i, 19.30. 4. 11. 
„Synowie Katie El
der" godoz. 17. 19.15 

STOKI „Nie bójcie 
się tabliczki mnoże
nia" od lat 7 (NRD) 
godz. 13.30, „Ostatni 
po Bogu" od lat 14 
Cpoł.) godz. 15.30, 17.45 
20, 4. 11. „Hrabina Co 
sel" od la·t 14 (poi.) 
godz. 16, 19 

STYLOWY - STUDY.JNE 
godz. 11 omówienie 
premier miesiąca li-
9to'Pada, g, 13.45 ze
staw polskich kronik 
film. z października 
„ Wi'llyta starszej pa
ni" Od la.t 16 (NRF) 
gOdz. 15.45. Hl. 20.15. 
4.11. „Wizyta starszej 
pan i" godz. jak ..,·yżej 

STUDIO - „o dwóc!b 
takich co ukradll ksi-: 
ryc" od lat 1 (poi.) 
god.z. 1.5, „Jo-lo'• od 
lat 14 (fr.an~.) godz. 
17. 19.15. 4. 11. Tylko 
dla kin studyjnych . 
„Dokąd po deszczu" 
od latt 18 (jUg06ł.) g, 
16, 18. 20 

SWIT .,Kajtek" g 
14.45. „Bajka o mro
zie ezarodzieju" od lat 
7 <,radz.) g. 15.45, „Jo
wita" od lat 18 (poi.) 
god-z. 17.45 20. 4. 11. 
„Bajka o mrozie cza 
rodzieju" godz. IO 12 , 
14. 16. ,,Jowita" godz. 
18. 20 

DYZURY APrEK 

Piotrkowska 193, Ni· 
ciarniana 15, R. LU'ksem 
burg 3, Rzgowska 51, 
Gdańska 21, Narutowi
cz.a 42. 

ł.11. 

Gaga'l'l•na li, Tuwima 
JS Piotrkowska 25, Li
manowskiego 1, Przyby 
szewskiego 86, Karolew 
ska 411. Ossowskieg·o 4. 

DYŻURY SZPITALI 

Sz;pital im. H. Wolf, 
ul. Łagiewnicka 3413& -
przyjmuje rodzące l 
chore giinekologl.cznie z 
czielnlcy Baluty I Wi· 
ć!zew oraz z dzlelnlcy 
Górna z Rej. Poradni 
„K" . ul. Cieszkowskie
go 5 t Felińskiego. 

Klinika W AM, ul. For 
nalskiej 37 .:; przyjmuje 
rodzące I chore gi:ne
kologicz;nie z d?Jlelnicy 
Polesie oraz z dzielni
cy Górna z Rej. Po
.radni „K" Ul!. LeCZ'lli
cza 6. 

II Klinika Poł •• Gm. 
AM, ul. Sterlinga 13 -
przyjmuje rodzące l 
chore ginekologiczni<? z 
d"zielnicy Sród.m'eście 
z Rej. Poradni „K" 
ut. Kopcińskleg<> 32 I 
Nowo-tki 60 oraz z d2Jiel 
nicy Górna z Rej. Po
radni „K". ul. Odrzań
ska. 

Szpital im. H. 1orda
na, ul. Przyrodnicza 7/9 

przyjmuje rodzą.ce 
i chore glnekologieZM.ie 
z dzielnicy Sródm!eście 
z Rej. Poradni „K", 
uJ. Piotrkowska 1117 I 
Z69 oraz z dzielnicy 
Górna z Rej. Poradni 
'„K" ul. Przybyszew
skiego 32. 

Informacje o dyturaeh 
szpitali innych specjal
ności - tel. 03. 

Nocna pomoc lekar-
ska, ul. Sienkiewicza 137, 
tel. ł44-ł4 - zgłoszeni" 
na w izyty domowe w 
godz. 19-S. Na miejscu 
;i•zyjmowani są chorzy 
w godz. l&-7. 

Nocna pomoc ~ieJęg
niarska, Al. Kościuszki 
48, tel. 324-09 - zgło
s=enia telefoniczne na 
zabiegi do domu w ł(O 
r:lzinacb 19-5. '' < 

Swiąteczna pomoc le
karska: dzielnica Sród
mieśc!e Piot•kowska 
102 tel. 271-80, Bałuty -
Z. Pacanowskiej 3. tel. 
54!-96. Górna - Lecznl 
cza 2-4, tel. 440-82 Po
lesie - Al. I Maja 42, 
tel. 305-83 Widzew -
S<:.pita!n;i 6 tel. 271-53. 
Zgłosrenia na wizyty w 
domu w godz. 10-16 
ambul.atoria cz;i.'!lne do 
g. 17. Zabieg! plelegniar 
skfe wykonuje sie w 
t3~h pUn:k•tach W godz. 
B-18. zgłoszenia na za
biegi w domu w god.z. 
B-18. 

'.l'elefony: 344-35 - bezpośredni, 

PN-60/M-82227 M3 z 12 '7.000 szt. 2. Wkręty cyllndr. 
wg PN-60/M-82227 M3 X 16 94.000 szt. 3. Wkręty 
cyllndr. wg PN-ł0/M·82227 M• x li 98.000 szt. 4. 
Wkręty cyilndr. wg PN-GO/.M·B2227 M5 X 8 217.000 
szt, 5. Wkręty cyllndr. wg PN-60/M-82227 MS x a 
14.000 szt. G. Wkręty cyllndr. wg PN-60/M-82227 
M5 x 10 1.500.000 szt. 1, Wkręty cyllndr. WJ? PN
SO(M-8222'1 MS x 12 114.000 szt. a. Wkręty cyllndr. 
wg PN-60/M-82237 M5 x 18 6.000 szt. 9, Wkręty 
cylindr. wg PN-60/M-82227 M5 x 25 47.000 szt. 10. 
Wkręty wpuszi:z. wg PN-60/M-82209 M5 z IO 4.000 
szt. 11. Wkręty wpuszcz. wg PN·GO/M-82209 MS x 
12 186,000 szt. 12. Wkręty wpuszcz. wg PN-llO/M· 
82209 M~ x 25 82.000 szt. 13. Wkręty docisk. W!? 
PN-60/M-82272 M5 X 18 72.000 szt. 14. Wkręty SO• 
czewk. wg PN-60/M-82213 MS x 12 94.000 szt. 15. 
Nakrętki 6-kątne wg PN/M-82148 M-3 1117.000 szt. 
16, Nakrętki 6-kątne wg PN/M-82148 M·4 62.000 szt. 
17. Nakrętki 8-kątne wg PN/M-82146 M-5 843.000 szt. 
ta. Nakrętki NaG Ml8 X I wg PN-57/M-74812 Ml6 X 

1 265.000 szt. Szczegółowych Informacji udziela 
dział zaopat~nla Łódzkich Zakładów Sprzętu 
Pożarowego w t.odzl w gndz. 7-15. tel. 473-94. 0-
rerty w zalakowanych kopertach z napisem: 
„Oferta" należy składać w terminie do dnia 23. 
Kl. 1963 r. w sekretariacie zakładów przy ul. 
Wólczańsklel 241 . Otwarcie kopert nastąpi w dniu 
28. XI. br. o godz. IO. Przedstawiciele zgłaszają

cy sie w dniu ot ·Nar:la t'fert muszą posiadać 
aktualne upowa<żnienie podpisane przez dyrekto
ra lub dwóch członków zarządu. Zakłady zastrze 
gają sobie prawo wyboru oferenta. względnie U· 
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od 283-08 do 283-16" - centrala. 
___ .., _________________ .., 

PRZETARGI 

dzi, ul. Jerzego 10/12 ogłaszają prz etarg na re-

--------------.....>.· -------- nieważnienia przetarg·.i bez podania orzyczyn, 
Łó~zkie Zakłady Przemysłu Piekarniczego w Ło· / 

mont kapitalny 2 pieców, typu PKC, zainstalowa- Łódzkie Zakłady Przemysłu Skórzanego w Łodzi, 

nych w pię!<arni nr 24 w Łodzi, ul. Wł. Bytom- 111. Wólczańska 12 ogłaszają niniejszym przetarg 
sklej 47, Remont kapitalny pieców polega na : 1. nieograniczony na wykonanie następujących ro
Wymianie ca 50 % blach obude>wy pieców. 2. Wy- bót w podległych zakładach: 1) Wykonanie re
mianle waty szklanej na nową (watę nową do· montu instalacji siły 1 światła w Garbarni nr 5 
starczy zlecenioda wca). 3. Wykonanie 2 nowych w Ztjuńsklej Woli przy ul. Pomorskiej 11. 2) Wy
kompletów komór wypiekowych i ich w •monto- konanie nowej instalacji centralnego ogrzewania 
wanie. 4. Wymiana nowej instalacji wodnej i w Magazynach Maszyn w Łodzi przy ul. Kwl
przetwórczej, 5. Naprawa blaszanych rur odpro- dzyńskiej 14. 3) Wykonanie nowej instalacji cen
wadzających parę i gorące p owiet r ze z p i&ów. 6. tr~lnego ogrzeW»nia w Bazie Remontowej w Ło
Przegląd, konserwacja i ewentualna naprawa po- dz1 przy ul. Obr. Stalingradu 100. 4) Ustawienie 
Z?Stalych drobnych elementów składowych 2 pie- zbiornil:a wodnego w Gą_rbarni nr 5 w Zduńskiej 
co"'.„ 7. Wymiana nowej Instalacji elek t rycznej Woli przy ul. Pomorskiej L1;. 5) Konserwacja sta
zas1lającej piece oraz wymiana spiral grzejnych cjl tran~form.atorowo-rozdz1elczych w podległych 
w piecach. Termin wykonania tych remontów do zakładach: al Garbarnia nr 1 w Łodzi przy ul. 
20 grudnia 1968 r. Bliższych danych w powyższe) Zgierskiej 104. b) Garbarnia nr 3 w Łodzi przy 
sprawie udziela dz. gł. mech., ul. str zelczyka ul. Osaowskiego 12. c) Galrbarnia nr 4 w Pabla
nr 3, tel. 442-10, 421-SG. Oferty łącznie z kalkula nicach przy ul. Partyzanckiej 57. d) Magazyn 
cją w zalakowanych kopertach z napi sem: „Pr ze- Gotowego Obuwia w Łodzi przy ul. Żeligowskie
targ na remont pieców" należy składać w sekre - go 46, Oferty należy nadsyłać w zalakowa'!lych 
tariacie ŁZPP przy ul. Jerzego 10/ 12 do dn ia 14 kopert.ach na W/W adres z dopiskiem: ;,Przetarg" 
listopada 1968 r. Otwarcie ofert nastąpi w dniu do dma 5, XII. 1968 r . Komisyjne otwarcie ofert 
18 listopada 1968 r„ o godz. 10 w siedzibie ŁZPP. nastąpi dnia 10. XII. 1968 r. w Łódzkich Zakla
W _przetargu l!'ogą brać udział przedsiębiorstwa dach Przemy<SłU Skórzanego w Łodzi. Slepe ko
p anstwowe, społdzielc7.e l prywatne, posiadające sztorysy i dokumentacja do wglądu w dz;lale gł. 
uprawnienia. Zakłady zastrzegają sobie prawo energetyka. Zastrzega się jednocześnie J>l"awo 
wyboru oferenta jak również odstąpienia od prze wyboru <>ferenta jak również odstąpienie od prze 
targu bez podania przyczyny, 3024-k targu bez podania przyczyn. '1989-k 

GOSPODARSTWO rolne 
8,4G ha. budynki. ogród 
(wieś Borki) sprzedam. 
Jerzy Kierzko-wsk.i, O
rorków, żwiiiki 8 

DOM 
dam. 
Prasa, 

z ogrodem sprze 
Oferty „51240" 
Piotr'kowska 96 

DOMEK murowany sprze 
dam. Łódź, Cementowa 
18 61464 g 

DOMEK lub połowę w 
Ursusie (blisko stacji) 
sprzedam. Blotnloka, 
Ursu.s k. W-wy, Konop 
nlckiej H, tel. 526-8&1 

FUTRO karakułowe 
sprzedam~el::_ 214-25 

SETERY il'landzkie 3-
miesięczne po rodzicach 
użytkowych, rejestrowa 
ne sprzedam. Pabian.ic
ka 198, tel. 437-29 godz. 20 

NOWE futro - kan.adyj
śkie łapki karakułowe 
sprzedam. Tel. 326-92 

SETERY irland<:kóe, ro 
dcwodowe, •-miesięczne, 
wózek głęboki d.ziecaęcy 
s;>rzeda-m. Tel. 383-16 wie 
czorem &l:łlo g 

PKP Oddział Budynków Dworzec Łódź-Fabr. ogła STOŁY orzech - cena 
sza przetarg nieo-graniczony na sprzedaż wozów O G • 1200 zl do sprzedania. 
k onnych na kolach ogumionych s zt. 4, cena wy- .., O S Z E N I A D R O B N E Zakład stolarski, Olędz 
woławcza 3 wozów wynooi Po z! I.OOO i 1 szt . k i Aleks.an.drów Łódz-
2000 zł. Przetarg odbędzie się w dniu 20. XI. br . ki, Armii Czerwonej 3 

fó~~· Ftob w Oddzia·le Budynków PKP Dworz ec SPOŁDZIELNIA Pracy Dr med, ZIOMKOWSKI DAWNY - oł:ma.:,·- porcel.ą 
z- a rycma, I piętro, pokóJ 14 a. Osoby Lekarzy s~a'l'sto'w .ft„ d · 

ragnące wz· ąć d · I t ,,.-~, • speCJ= •<Sta we™"1"y- nę, prze mioty a•ntycz-
P w 1 . ć 1 d' u zia w prkze.argu "zobowiązane Zdrowie" wyk'l>nuje w c7,ne, skórne, szesnasta ne do ;obioru kU'Pię. 
są p act wa mm w wyso osci 10-10 ceny w y - p unkcie wługowym d . · t Of 
woławczej wozu najpóźniej w przedd zietl p rze- P'' zy Al. Kcśclu9Zki 

67 
- ZLewię nasta, P iotr- erty pisemne: Biuro 

targu w kasie stacyjnej Łódź-Fabryczna . ZaS't r z e- wszelkie -~legł g,·neko kowsk.a '8 &1~2 g ~g~o.szeń~ Wa~zawa, 
!(a się prawo wyboru oferenta lub unieważnien ia """" "'W'!ęt o}ańeka 9 pod nr 
przetargu bez podania przyc7yn. Bli±sze lnfor- logiezne oraz przepro- In med. SIENKO, spe- 11102'65 7975 k 
macje mo-żna uzyskać w Oddzia le Budy nków PKP wad~ b.ad~nia histopa- 'cj.ali6ba chorób skór- ORGANY el-ektronowe 
Dworzec Łódź Fabryczna , I piE>tro , pokój nr 14a. t oJogi.czne 

33
1
2 
~ytol~;zk- n ych, weneq;cznych, kupi~, a-k<iordeon „Welt 

Oferty w zalakowanych kopertach lacznie z kwi- ne:._ Tel.. ?" _ """"' . s~~~ - osiem<J.esta meist.,.r" UO basów -
tai:n i wpłaceni~ wadium należy składać w Od- Dr Jadwiga ANFORO- K ilinskiego 11!! sprzed.am. Bt1jnicki, Li 
dziale Buct ~·:ikow PKP Dworzec l'Jódź Fa·br . . I WICZ weneryczne, s kór - SEK,RETERĘ stylową I manOWSlk>iego '18 m. 14, 
piętro, pokóJ m M-a. llOZZ-'k 'De 14~ ~-Oe-mika 1< fJP~. ~. ~ ....,_ ·O>dri'- li 11.48'5 g 

ROZE szLachetne ! dzicz 
ki - sprzedam, Rokl
c'.ńska 33 1»473 g 
SAMOCHOD „Chevrolet 
DE" Lux" oraz skuter 
„Peugeot" sprzedam. 
f,ódz, Łęczyeka lS 
• ~WARTBURG . 1000 com" 
stan bardzo dobry 
sprzeda pierwszy właś
ciciel. Tel. 458-80 
„SYRENĘ-· 103" sprze
d2m. Łódź, Kopernika 6 
tel. 364-15 61469 g 
GARAŻU lub miejsca 
n~ garaż - okolica Ma 
rynarskiej - poszukuję. 
Tel. 563-15 61495 g 

POKOJ bez wygód , 
śród.mieście WYI)ajmę. 
Oferty .,&1379" Prasa , 
Piot.rkoW!Ska 98 
STUDENTK-A-- V--ro_k_u 
mC>Oycyny poszukuje po 
kl)jU. Oferty ,.61263". 
!>rasa, Piot·rkowska 96 

WARSZAWA - komfor„ 
towy pokój, kuchnia 
WS>pÓ!na, zamienię na 2 
P<;koj<>, ewent. duży po 
koj, kuchnia, wszvs-tkie 
wygody - Łódź. tel. 
410-83 61496 g 

CHEMIA korepetycje. 
R. ~idei. Tel. 370-98 ----- ---- -
~IATEMATYKA - kore 
petycje, przygotowanie 
d_o matur. egzaminów. 
2a7-fll, PluStkowskl 
MATEMATYKA:-.--,-T,...e.,..le-
fon 267-as. Wi.lkowski 

LC>DZKI Rlł'd i okiub or
g.anfauje do<latkow0 skró 
eony kurs radiowo-tele 
W'izy"1y dl.a pracują„ 
C~'<>h na Z>miany. zapi
sy przyjmuje sekreta.n.at 
cl? 5. XI. 19611 r. ul. 
P~otrkow.sk.a 51:!,, tde ton 
3ll-40 &2'159 g 

PRZYGOTOWUJĘ do 
egzaminów wstępnyeh 
na germanistykę l u
dz.lelam lekcji. Sztatler, 
tel. 382-99 61257 g 

POMOC domowa po
tczebna. Srebrzyńska 51 
m. 9 blok 33 

POMOC 
trzebna, 
Cj! 1905 

domowa po
Ł6cit, Recwolu
r. 46 m. 6 

TECZKĘ z ważnym! do 
kume'lltami pozostawiono 
na ul. Re,ntow'1ej dnia 
!. XI. br. Znalaz.ca pro 
szony o zwrot za WY
nagr.o<Izen iem. Mroźna 9 
lub Bron isław Nepel 
Żeromskiego 61 m. 6 ' 

DNIA 15. X. z;ginął 7-
miesięczny pies rasy 
nowofundlandzk.iej. Od 
prowadzić za wynagro
d zeniem Krystyna Gł.a 
żewska, Kowieńska 5, 
tel. 316-18 61449 g 

POŁ lokalu handlowe. 
go odstąpię. - Oferty 
„61493" Prasa. Piot-rkow 
ska 96 

NAPRAWA, 
cja maszyn 
Tel. 37<1--06, 
Kotynia 

konserwa. 
do szycia . 
Llpowa 47. 

61483 g 
--~~--~-
WSPOLNIKA - fa<:how 
ca na tworzywa wtrys 

·kowe poszukuję. Oferty 
„61465" Prasa, Piotrkow 
Ska 98 

FARBUJEMY futra ka
ra,kułowe sz:tucz.ne. 
misie wełn-iane I nylo
nowe. bluzki e.lastyczne 
oraz koszule non-f.ron. 
Z. Rzymski, ul. Więc. 
kowskiego 40 6068% .g 

SAMOTNI z.najdą cie
kawe oferty ma.lżeńskle 
w prywatnym Biurze 
Matrymonialnym Swat 
ka" Łód:!!, Pk>trk~ws.ka 
133 81294 g 

~········· .............. . i Lokal magazynowy i 
ił do składowania wyrobów cotoWJ'ch, :· 

na parterze, 
o pow. ałytkoweJ oa 1.000 m kw. 

i· wydzierżawiq : 
ł (ZAKUPIĄ) ł 
ł ŁÓDZKIE ZAKŁADY KSEROTECB- ł 

: 
NICZNE w ł.ODZL ul. NOWOTKI 41. •• 
Reflektuje się przede wszystkim na 

: obiekt położony w pobliżu zakładów, : 
A ewent. w śr6dmleśclu. ł 

·····----·----·---~ 9ZIĘNINiJK LODmI m 262 (6807) '1 
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PROQRAM I 

t:8o W1ad. 9,05 Fala 56, 9.15 
~.aey;n wojskowy. IO.OO ,,Zwie 
nyiniec państwa Si,teniglów". 
l0.20 IO miltlut z ot'lk. Geoff 'Lo
ve. I0.:3o PiOsenka miesiąea. 11.00 
Ro1Jgilośrria Harcerska. 11.40 
„Zgadnij, sprawdź. oopow1edz". 
U.05 Wi.ad. 12.IQ Kultura pil'lllie 
poszuk.iw.ana. 12.4-0 Melodóe 
srebrnego ekr<11nu. 13.10 Gra Pol 
Ska «:apel.a. 14.30 „w Jeziora-
111.ach". 15.00 Kon-cert życzeń. 
16.00 Wiad. 16.05 Przegląd wy
rlarzeń między_narod.owycłl. 16.20 
Teait.r PR „Odwety" - słuch. 
1!1.15 Grają ork. rozrywirnwe, 
18.05 Po;południe z muzyką. 

19.00 Kabareclk re'klamowy. 19.15 
tf'rzv muzyce o sporcie. 20.00 
faedem dni w k•radu i na świe 
cie. 20.26 Wiad. sportowe. 70.31 
„Matysia<kowie'•. 21.01 Gra ork. 
11.. .1ecz:na PR. 21.31 Zespół Ozie 
W·i ątka. 22.01 Koncert ork. PR. 
:W.OO II wydanie dzie•nnika. 
2G.l0 Wiad. sportowe. 23.15 „Pa 
stelowe dźwieki". 23.35 z na
grań wielkich artystów. 24.00 
yv iad9Jll0Ści' 

:PROGRAM Il 

l:s'f Radlioproblemy. 8.50 (IŁ) 
lltoncert ży>ezeń. 9.55 (Ł) „Spcj 
~enia i refleksje" - magazyn. 
l-O.ł5 CL) Poranek literac«o-mu
czyezny, 12.05 Wia<l. 12.IO Pu
blicystyk.a między na-rodowa. 
12.20 Poranelk symfonicz.ny. 
13.30 Z~ad•uj Zgadula. 15.00 „Go 
d-zina pąsowej róży'• - słuch. 
15.45 Nied•zieline re.ndez-vous. 
16.ni (L) Koncert ork. R.adea i 
TV. 16.:Y.l Koncert chopinowtSki. 
17.00 Wiad. 17.05 Tyg~nik Dźwie 
kowy. 17.30 Rewia piosenek. 
18.08 Wieczór literacko-muzycz
llly. 20.3() (Ł) Report.aż sporto
wy. 21.00 Dziennik. il.22 Muzy
lk·a taneozn.a. 22.00 Wiad. sport. 
2>2.20 (Ł) Le>kalne wi.ad. sporto
w.,,: !!2.30 Mozart i jego sym.fa 
llld-e. 23.35 Muzyka taneczu.a. 
C!G.50 Wiadomw4. 

li' PROGRAM JR 

rT.«; Naedzi€1!!te rytmi. ?7.30 
;..Cha·l'lie Cha'tl prowadzi śled2-
ltwo" - odc. IR.40 M.Qj magnę
tofon. 18.!)0 Ekspresem przez 
świat. 18.05 15 mi11ut z BQ€u
milem Kłodkowskim. 18.20 Cho-
1Pin zalkażany - rep. 18.36 Syd
wetka piosenkarza. 19.00 „W 
Q.ml(: zdll'owi..a ludzkości" słuch. 
t9.30 Mi-ni-max - czyli mbnl
mum słów, macl<S:mum muzyk!. 
2-0.00 Krzyżówka radiC>Wa. 20.20 
Kon.certy mst.rument.alne Bacba. 
20.5.'i Spotkaonia na ferrr..aeie. 
21.35 BOTyl Bryden - BmtlhU
da jazzow~j wokałistyki. tl.4~ 
G. Verdi - „Traviata". 22.00 
F"kty dni.a. 22.m Gwti.a:ul.a sied
miu w1eczo<c'1w - z~ Novi. 
22.20 Ta ostatnia nt<!<lziela. 2?..35 
JlO~•acająca melodyj.ka - .,Nif! 
IZl!ajomi w nocy", 23.00 llolln:la-

·-·····--·--
W "Klnie przy 
pół czarnej" 

W „Kinie przy pół czarnej" 
Klubu Dziennikarza, 5 bm. o 
godo:. 19 wyświetlona rostanłe 
barwna komedia prod. fran
cuskiej ,,KOCHANY ŁOBUZ". 

Wstęp wolny dJl-a posfadac:ey 
kart klubowych, 

TELEWIZJA 

1.55 TV Kurs rolłlicz,y (W). 
9.30 ,,Przypominamy, radzimy'' 
\W), 9.4-0 PKF (W). 9,:;o „Cafe 
Rose" poi. film. telewizyjny z cy 
klu „stawka więksi.a niż ży. 
cie" (W). 11.00 „Melksyk 68" 
(W). 11.56 Dziennik (W). 12.05 
„Ba.wcie się z namiu - amator 
skie zespoły artystycme przed 
kame„ami (z Katowk). 12.45 
„N.ie ma. ~ię czego wsty<Lzić" 
z cykJ.u „W starym kinie" (W). 
13.45 „Pr:remiany" (W). 14.15 
Film z serii „Polacy n.a fron
t.ach U wojny śwtatowej'• 
„Br.a1erstw0 broni" (W). 14.40 
u Wiersze wam daję'• - wiersze 
(W). 15.10 „Pom11Jiki grozy" -
z ~yklu „Piórkiem I wę.glem" 
(z Kra·kowa). 15.30 Z cyklu: 
„Portrety" - Leon Kruczkow
ski (W). 16.20 „Ukochany kraj" 
- finał teletura1ej_u (Wrocław 
i Lódż). 17.20 ,,Turbina" - re 
portaż fi<lmowy (W). 17.35 „Dwo 
je" - film prt·d. radz. (W). 
IS.IO „Sza·blą odbierzemy" 
tHm z -serii: .• Drogi i bezdro
ża ' II Rze-czyipospolitej" (W), 
18.4'0 necital piosenkarsk;! :lac
quesa HU1Stln.a (z Krakowa). 
19.20 Dobranoc (W). - 19.30 Ozie.n 
ni.k (W). 20.05 „Wojenka, wo
jen.ka" - f1Lm fab. prod. franc. 
(W). 2'1.35 Nied,ziela spo.rtow;; 
(W). :1.55 „Dean I\1artm przed
stawia" - film (W), 

PO/'JIEDZIAŁEK, 4 LISTOPADA 

PROGRAM I 

s.oo Dzien'tli'k. 9.20 Melodie z 
Tiju.any. 8.29 „W Jeziorar..ach". 
9.oo „Ko.Iorowe !•isty". 9.21() Kon 
ce.r t ro,;rywkawy. 10.00 •. Su-chl"
lapy" - odc. 1<1.20 Muzy.ka lud. 
10.46 „u progu nowej epoki". 
11.00 „ W.arsz.awski komi.niar
czyk", 11.30 Piosenki bez .łów. 
11.45 Por.ady pr.aktyczDe d~a 

kobiet. 12,05 Wi.ad. 12.lO Kon
cem z polonezem-. 1%.41i Roln;
czy kwadr.ans. 13.00 „Gawędy 
·Ir :.izyczne". lC!.20 Mię<lzyn.arodo 

wy FestiWafl Zesp. Pieśni i T.ań 

ca. 13.44 W~J. lępiej, taniej. 
14.09 :Kozm<>w.a o kulturze. 14.20 
Z rooyjSkiej - muzyik:i operowej. 
!'i.OO Wi.ad. 15.00 Z życia ZW. 
Rad:z. 16.31() Dl.a drn?ci „Cyga;i" 
- fragm. 16.00 Popl"-łud.nie z mło 
dością. 18 .40 M u<yj{.a i a:kt. 
19.05 Z księgarskiej lady, 19.2'l 
Na-Uiknu·cy - rą_lnikcm. 19.40 
Konc<?rt Zespołu Pieśni 1 T.ańca 
Armii Radzieckiej im. Aleksan 
d•rowa. 20.00 Dziennik. 2-0.20 
Wiad, spor.t. 20.2s Wojsko, Ara
tegia, obronność 20,41 Połud
niowe ~_ytmy. :w.oo Wieczorny 
kon-cert żyoreń. ~!.25 Pięć mfamt 
o wychowaniu. 21.30 Kalejdo
skop kulturalny. n.oo Rapsodds 
tatrzańska. 212.30 Rewla pLose
nek. 23.00 II wydan:e dzienni
ka. 23.to Wi.ad. sportowe. 23.16 
Wieczorny koncert. ~4.00 W.i.ad. 

PllOGR~ D 
9.30 W4oo. 9.:15 Uniwersyt.et 

R „d'i.owy. 9.:ili Muzyka rozryw
kowa. I0.35 „Tow.a.rzysre fronto 
wyeh dróg". 10.45 Z twórczo
ści G!l<ieu. 12.05 z k.raj<u t ze 
świat.a. 12.25 (Ł) Komunilk-..ty. 
12.30 (Ł) Melodia, ry·l>m i pio
lnlka - aud. 13.00 (Ł) Wiad. 
~port. 13.05 (Ł) Gra zespół alt.o• 
deonistów. 13.15 (Ł) „Delegaci 
lódZllciej wsi" - rep. m.25 „La 
t.ający Sz;kot" - ·fr.agm. 13.45 
Muzyka sceniczna. 14.:W Kałej
dQSk-0p melodii. 14.40 „M!Odość" 
tr~. 15.00 K<mcert chórn Fio 
z.g'ł-Ośni KrakOWISkiej PR. 15.20 
Koneert estradO'Wy. 15.50 „w la 
bkyincie języków świat.a", 16.00 

'Wltad. !8.'95 Mueytt,a polska. 
l&.46 (Ł) Ąk.tua.lności łódzkie. 
17.00 (Ł) Felieton. !'UO (Ł) Mu
z;irka lekka. 17.30 (Ł) Młod2'l! 
muzycy - uczniowie PSM II 
stopni.a. 17.45 (Ł) Pi<llSe?lki ra-
diowej listy p.<"zebojów. 18.05 
(Ł) Mag.azyn wojskowy. 18.30 
„ Widnokrąg" - refleksje. 18.45 
Lekcja jęz„ JOS. 19.oo Wian. 
19.07 MuzY'ka ['(}Zrywkowa. 19.30 
„Niezwykłe skutki systematycz 
nośc·i" - o.pow. 19.50 Dźwięko
we wyd.a.nie miesięczn.ika „Jazz". 
20.2() Notatnik kult. 20.30 z róż
nych stron naszej ziemi. 21.00 Z 
kreju I ze śWlata. 21.27 Wiad. spor 
towe. 2.1.:io Koncer' 72.o:> Wier
sze I. Fi•ka. 22.12 D. c. koncer
tu: 22.55 Melodie n.a '1obranoc. 
2~.1~ Am<bic:e i starty. 23,3(1 Gra 
zespól W. Kolankowskiego. 23.50 
Wiadomości. 

PROGRAM Ili 

17.05 Qu~ibet. 17.30 „Char
lie Chan prowadzi śled·ztwo" -
ode 17.40 Głooy wydarte za
pomnieniu. 18.00 Ekspresem 
przez świą·t. 141.05 Tydzień na 
UKF. 18.20 Elektryc:1llly strateg 
- gawęda. . 18.30 Roman Wa
SChkó. 19.00 Odc. „Klubu Pic
kwicka". 19.30 .,Opuszczamy kry 
pę" I itlltle pi<>Senkl. 19.45 Po
gwarki u Szymona. 20.00 Mu
zyczne premiery. 20.20 „Trud-
".13' wa'Tlon.ia.k" - humores·ka. 
20.35 Płyty name. 21.00 Ma
gazyn górski. :i.20 Mucyka z 
jednej płyty, :>Jt.46 Mus<>rgski 
„Borys Godunow". 2'2.00 F.akty 
diTlia. 22.<l'l' GW'i.a.zda siedmiu 
wieczorów. 2l!.J5 Nie czyt.a'!i
ście - to pq.stuoh.ajcie. 22.30 
Pomyślmy - porozm.awi.ajmy. 
22.35 Piosenki. 23.00 Muza gre
cka. 23.05 Muzyka nocą. 

TELEWIZJA 

15.~ PolHechnik.a TV. Fi,;yika 
- kurs pn:y.gotowaiwczy ,,Dyna 
mik.a ciała sztywnego'• Cz Gdań 
ska). 116.15 P<l'litechnika TV: Fi 
zyka - kurs przygotow<iwczy 
„Sprężystość ciał st.ałych" (z 
Gdańska). 16.45 Dz.iennik (W). 

· t6.55 Dla dzieci: K·ino Ptyś (W). 
17.15 Dla mł-Odycll widrow: 
,..Zrób to sam" (W). 17.30 "Olim 
piJsk>ie e>brachum<.i" (W). 17.55 
Wiadomości dnia (L). 18.JO FHm 
krótkometrażowy (Lód~). 18.30 
„Eureka" - tnagazy111 (W). 19.00 
„Ich wielka przyigoda" - rep. 
filmowy (W). 19.20 Dobrainooe (z 
K!'ak:owa). 19.30 Dziennik (W). 
20.00 Teatr Telewi:z.ji. Zdz!sł.aw 
Skowroński - „Notes". Około 
2'1.20 Maga,;yn .Aactualności Kul
turnlmych (W). 2'1.50 D,;iennik 
(W). 22„15 Poliiteclmika TV. Fj
zy1<a - kuTs przygotowawczy 
(powit. z Gdańsk.a). 22.00 P<Moi
tecl:J.nika TV. F"izyka - kurs 
przygotowawczy wowt. z CMań
ska). 

Dnia 1. XI. 1K8 r, pne
fywe"'Y łat ?1 zmazl nagle 

S.tP. 

BOLESŁAW 18PER 
nesłor ł6ddclego rzeoniosła 

etektroinstala.::yjnego, odzna
czony Kn:yżem Walecznych 

Pogrzeb z ka.plicy Cmenta
rza św. Franciso:ka w Łodzi 
J>TZY ul. Rzgowskiej odbędzie 
się dnia 4. XI. br. o godz. 
15, o czym zawiadamiają po
grążeni w głębokim smutku 
i żału 

ZGNA, SYNOWIE, SYNOWE 
I WNUCZĘTA 

-··· 7 11111 

LIST PISARZY ZSRR 
,,Litieraturnaja Gazieta" 

zamieściła list otwart:v pisa
rzy radzieckich do pisa!rzy 
czechOSłowackich, w którym 
-przedstawiają ani swój ounkt 
widzenia na wv<larzen.ia w 
CSRS. Pod listem widnieje 
39 POd.pisów. a wśród nich: 
Srołochowa. Tichon<>wa, Po
lewoia, Tanka. K<>rnieicżuka, 
Korzewnikowa i Bażana. 

NIXON - KOZIOROżEC 
„R. Nixoin -powinien l)O(l1zlię

kować swoim ~wiazdom -
pe>wiadaia astroloe:<YWie ame
rykańscy. którzv orzekonuia 
milionv ' swoich entuziastów. 
że uklaa znaków Zodiaku 
jest oom:vślnv dla kandyda
ta republi'kanów. Nixo-n ma 
szczęście - twierdza as~lo
~owie - o<>ni"'Waż meżcz:vź
n.i urodzeni tak jalk on POd 
znakiem Koziorożca sa nal
le=vmi administratorami. 
Co wiecei. Jupiter - plane
ta oomvślności suieszv mu z 
pomoca i na początku listopa 
da. kiedy odbeda sie wvbo;' 
r:v. za imie korzvstne dla n 

Dziś zachmu~·ie niewiel-
kie lub um1'1,rk<>wane, tempe
ratura m.aksymia·lna ok. 18 st. 
Wiatry st&be i umi.al"lk<Jw.ane, 
południoWJe. Jutro nadal cie
pło. 

DZliś za,chód słońca o g-Odz. 
16.12, jutro wschód o 6.41. I 
(Dziś imiemń.ny obchodzą Hu 

ert i ·sylwia.) 

Dnia 2 list<>-,11ada 1968 rolrn 
zmarł opatrzony św, sakra
mentami 

S.tP. 

Adam Iwańczyk 
inż. - rolnik 

~ony Oroerem ,.za 
Walł<ę o S7J<olę Polską w 
1905 r." i Krzyżem Waleez
nycb. 
Nabo7.eństwo źale>bne odbę

d2'ie się w p<>nied:Diałek ł li
stopada br. w kościele św. 
Teresy, o godz. 15,30, skąd 

nastąpi wyprowadzenie 7M'IOk 
na cmentarz na Dołach, o 
czym zawiadamia pogrążoaa 

w smutkll 
CORK.A 

PODZIĘKO W A.Nil!: 

Ws~kim życzliwym pamię 
ci · mego µkochanego Męża 

S,tP. 

JANA 
KEMPY 

orM; za okazanie mi współ
czucia i wzięcie udziału w 
uroczystościach pogrzebowych 
składam serdeczne podzięko
wanie_ 

ŻONA 

Pr Zflez11laj 
il 51-i&Ułftl 

~e"._ Cb.Yha w:vstar
czy! Istny obłed - mOi:Hwy 
blko w USA. 

M. HEMINGWAY 
W MOSKWIE 

Mary Hemin.~ay. wdowa 
PO Erneście. (iei?o czwarta 
żona) przebvwała ostatn~ w 
Mookwie. W wywiadzie udzie 
l<mvm przedstawicielom wa
sy, pa.ni Hemine:wav oświad 
czyła: „Wst>Ólnie ze mawca
n.i twórczości Heminl!Wava 
decydrujemv. eo należv wy
dać z jee" souściznY literac 
kiei, a <.'<> zachować w reko
Disach. Np. w 1958 roku Er
nest namsał !XYWieść „Rajslki 
oe~ód" ooświeoona A1"!1eryka 
nom w latach dwudz.1estych 
w Parvżu. Powieść nie zosta
ł„ ukończona. Wiem. że Er
nest n.ie żvcz:vłbv sobie wy
dania iei w obecnei formie. 
Bolei- że nie można wydać 

' listów Ernesta. Jest to lek
tura fascynuiaca ; boE?ata. 
Niestety_ Heminl!'Wav w te
stamencie zaznaczvł. że li
stów nie należy drukować. W 
""!'7.Yr!otowaniu do druku jest 
natomiast nowieść o drue:iei 
woinie światowei. „Na wo
dzie, ląd?Jie i w oowietrzu". 

(ast.) 

Kol. Prezesowi FERDY-
NANDOWI KUŻMI!ll"SKIEMU 
wyraey głębokiego współC'Z'Ucia 
z powOdu śmierci 

OJCA 
składa: 

ZARZĄD Ł0DZKIEGO 
OKR. ZWIĄZKU TENISA 

STOŁOWEGO 

Dnia 31 października 1968 r. 
zmarła po dlug•iej chorobie 
w wieku łat 48 

Janina 
Staszewska 

z dOIJlu Kurczewska 

Pogrzeb odbędzie się w nie
dzielę tj. 3. XI. br, o godz. 
15,30 z kaplicy cmentarza na 
Zarzewie. Wyrazy głębokieo;o 

współczucia Rodzinie naszej 
byłej pracownicy składają: 

RADA, ZARZĄD OR.AZ . • 
PRACOWNICY SPÓŁDZIELNI 
INWALIDOW „MILLENIUM" 

w ŁODZI 

Koledze Tadeuszowi W«>Jciń• 
skiemu wyrazy głębokiego 

współ~cia z powodu zgonu 

MATKI 
składają: 

DYREKCJA, PODST. ORG. 
PAR·rYJNA, RADA OD
DZIAŁOWA ORAZ WSPOL-
PRACOWNICY Z PSSO 

WIDZEW 

Arlyslyczna 
i społeczna 
rola młodyeh twórców 

Kilk.'1letnl okres działal-

i 
nośoi, Podsumowuje na 2• 
dniowym syml>Oo:.ium w Tl>"' 
ma52owie KoresJ>Oitdencyjnv 
Klub Młodych Pisarzv .,Wia. 
dn•kt" orzv ZW ZMW. 

Klub zrzesza kilkunastu 
młt>dycb twórców z Łodzi i 
województwa, wśród którvch 
wielu jest laureatów konkur 
sów na paez,.ie i oroze. Utw<r 
rv młodvcb autorów miedz:v' 
innymi D. Chróścielewskiej, 
M. Zlocha. H. Sobczak-Jarmu 
łowskiej. T. Gabrvsiewicz. 
A. Puto, T. Daszkiewicza. F,; 
Raiozalka. M. Siwińskiei. wv
dawane bvłv w edvciach in• 
dywidualn"l'Ch i zbiorowych. 

Celem s:vm'J>OZium toma"' · 
szowskiego Jest ocena arty
stvcznei i s?<>łecznei roli 
twórczości KKMP. Odb:vwa 
się ono z udziałem kierowni
ka Wvdziału Prooae:andv 
yTtr PZPR, A. Kusiaka, pira. 
cownika Katedry Historii Li 
teraturv Uniwersytetu War· 
szawskieito R. Sulimv. sekre 
tarzµ miesieczJil.ik.,. „Poezia" 
T. rbudee:o. orzedstawicieli 
ZLp i Wv<laiwnicbwa Łódzkie 
f!Q. 

W czasie sootikania. wv~ 
ko oceniono mecenat ZMW 
nad debiuta·ntami oraz twór
cza insniracie klubu. do cr.€'r 
nania tematvki z orzes~łości 
i teraźnieiszośoi własn~o re
~jonu. 

Interesują-ce sa: zamiar.r 
„Wiaduktu" na najbliższa 
pr; vszłość. Kontynuowarui be 
dzip wsnółpraca z WŁ. w 
wydawaniu „Biblioteki „Wia
duktu"_ przve:otowanv zosta
nie almanach twórczości 
rrKMP klub nodeimie sie w 
na ibliż.Szvm czasie · ore:anizaci[ 
dwu ~ólnooolskieh konkur. 
sów n~ 'l>t'QZe i UOE>Zie zaa~ 
e:ażowana. W svmpozium 
„Wia<lulktu" uczestniczy 
przedstawiciel Związku Pisa: 
rzv Serbo-Łuźvckich Kres
can Krawc. w celu naiw1a-za-o 
nia współpracy. 

W<"2J()Tai. uczestnicv s:vm.'JJO.i 
zium złożyli kwiatv na ułv
cie urzv=ódcv ·GL Fr. Zu
brizyclci.ee:o. 

................... „ 
llamon novarro 
zamordo(J)anq 

W czwartek za.mordowan,i 
o:ostał w swej willi w Holly• 
wood słynny aktor, gwiazdor 
filmu ruemego - Ramon No
v:u-ro. 

Jego zakrwawione zwłoki 
znMoo:iono w sypialni, która 
nO<Si!a ślady gwałtownei wal• 
ki. W sąsiedztwie domu za
n1ordowanego znaleziono ubra 
riie ze śtadam_i krwi oraz na
rzędzie mordu. Podejrzewa 
się, że aktor znał swego za· 
bójcę i wpuścił go sam do 
domu. 

BllllllllllllllllllllllllllllllllJ•lllHE•P••••••••ll'IEll„llll•B•••••••••••:U•EEIEAP•lm••-··111112117L•E•&LIEll!B-1B-mPllCT•ll•••lllll211•12111RlllU•E•lllllrlll-•ll:IMllRHllMlllEllAllLll!--ll&•A&•H•zllłl!Jllłlllil5llllflllilllllll~ 

Sfasiafk uda.I', fu nfo , zauważył de'Li11m<bnej 
na.gany, wz;iąt koniuszego pOli rękę i odpro
wadził go w kierunku pi.erws.:::ej stajni. 

NLech mi -pa.n powie, pam.e Mioha!le, oo 
(Io byla za rozróba z tym Nwemoem? 

- Z ja.kim Niemeem? 
- No z tym, oo to w n«y na Ma.rl~ .•• 
- Ach, o tym pa;n. mówi. RY.!>CZywiście by-

la gru•ba awa1nt;ura, bo facet w nocy wyok;radł 
!koni.a ze staj.n.i i pojechał w teren. 

- Nie wie pa.n gooie dokąd jeździł? 
- A skądże mogę wiedzieć? 
- A maże pan parnię.ta, jak ~ n.a-zywał 

iten Niemiec? 
- Oczywiście, rże pemiębam. Naeyw.al SW, 

Wrulter Schaitz. 
- Scha.tz? 
- Tak. Dlaczego pama to dr.LW<L? 
- N ie. Wcale mnie nie doz:iw:i. - ~ 

pOOJ)ie=ie Stasi.a.k. - C.O to· za typ ten 
Wail<ter Sehatz? 

- Wredny. Bezczelny l'aoet. Taki eo to 
,,iplacę i wyma:garrn". Tak się positawil dy
irektorowi. że o mail:o n.ie oberwał. Jeszcze 
nie wid.ziałem s\2lrego w ta:kiej pasji. Bo 
iteż ten łobuz porządnie kobyłę zchaira;t.ał. 

- I n-ie domyśla się pan dokąd jebdzil'? 
- Nie mam pojęc'a. Podobno mów:itl:, :ile 

do jakiejś dziewczyny na ksi•.rty. Ałe jla tu 

żarlnej ilaBQej dziewceyny 'W ok.o)!icy ~ wi
dq.ę. 

Stasiak ~ lroni:uszeg!O. kitóry śpie
B'LY'l się na obiad i sarn taklże poszedł do 
domu. 

Pani Osiecka si~a jud: z dziećmi pm:y 
stole. Kończyli ~ danie. 

Stasiak przeprosj,l za spózniE:Me i usiadł 
l!la swoim mie,i9Cu. Powi.ed'Liał kWoa bainaJ
nych 7Jda.ń na temat pQg(ldy ' zamilkł.. Zno
wu powrócił myśLatmi do ro11mowy ze sta
a:ym dZli. walk.iem. Nde wiiedział zupełnie oo je 
i j.aki smak ma jedzenie. 

Przy herbacie pani Flibiella spy>lała: 
- Oz.emu Jl8.tl 1:aiki zamyśtony? 
Uśmieclmąl się. 
- Zastanawiam ~ nad różnymi. sprawa

m~.- Chciałem zapytać._ Podobno pal!l Osiec· 
ki <larw.al do reperacji swoja laskę. 
Skinęła głową. 
- Tak: O d:l.e pam':ię.tam, dljba w Otemy

me. Ja wtedy rue byłiam z mężem. M'll'!lia
łam zostać w domu. 

- Ja jeź&iłam z <tallusi«n - pow;iediziala 
HMlia. 

Stasiak spojr:!Jał na ~. 

- Ozy nie poami~ gdzie ~ oddarwal 
laskę óo reperacji? 

- Tak.. Pamiębam. Do ~ ~Ciego 
'Watr'SZtaJ!.u. 

- A mO'Że parnięt.am jak ~ !JM: właś
ciciel tego WM"Slllta.tu? 

- Tak jaloofi po m.emiiedllu. zxjaje mi się, 
że Scha11z. 

lłlOll'JD7JfM. \'llilL 

Gemer stmepnąt popiół r;; ~ 
aśmieohnąl się i :pow!iedział: 

- No, mój drogi, jak t.a.k dalej pójdzie, t>O 
woale nie jest wykluczone, że wst.amiesz 
świadkiem Jehowy, alibo jak'.mś kwakrem. 
Stanowczo zbytnio popadłeś w misty=y 
111astirój. 

Stasiak 11100cierpliw.ie :poruszył ~ na ~ 
tel u. 

- Wydaje md się, że nie ?.oceniasz pew
nych faktów. Stary badacz Pi9m.a. Swi.ętego 
nazywa się Schatz, jego brat mieszkający w 
@lsztynie reperował laskę Osieckiego. a mło
dy Niemiec, kltóry odbył tajemniczą nocną 

wycieczkę. także nazywa się Schatz. Jestem 
pewjen., że to nie jest 7JWYktv zbieg okolicz.. 
ll10ŚCL 

- To 2lglrnPOWalllie tr7..ec:h ludzi o tym sa
mym nazwisku jest ;rzeczyw:ście trochę za
staina.wiające - przyznał Gen!el". - Nie wy
daje mi się jednak, żeby ten zramolały ma
niak, o którym opowiadasz, rn.'.>gł być zamie
szany w tego rodzaju aferę. Na razie nie 
widzę żadnych logicznych prrz.e9łanek pozwa
lających nam wyciągać tanci~ w.nioski.. Ty· 
także chy>ba nie wiesz jak by to powiązać. 

-j~ nie._ 

- No właśnie. Ladn:ie ~ opaijąeś, pojeź-
dzhl:eś oobie konno, jesheś w swietnej fO'l"mie, 
ale jeżeli chodzi o sprawę Osieckiego, t>o 
rnedalelro się posunąłeś. 

Stasiak przygryzł war>gę. 

- C7Jego ty Maści.wie chcesz ode =ie? 
- wybuchnął. - Siedzisz ta za bi'l.llrkiem 
i dyiryigajesz. Wszystko wydaje ci się ipiroste 
i łatwe. Być maże, że żle p.racuj.ę. Wcale nie 
przeczę. Daj kogoś inJ11ego, aJ.bo najlepiej 
sam praejedź się do tego 9ta..-l.a ogierów. Mo
że będ2liesz miał więcej ~a. Pr<>&zę 
bardoo. 

Gernier wyjął z szuflady paczkę „Armada'' 
i po9W1ąl ją po blacie biurka. 

- Masz, zapal i pr:z.est.ań „i.ę c1s'.-tać. Wiem 
przecież., do cholery. że to nie jest tak.ie 
proste. a~e mnie ze wszystk:'.ch stron naci
skają. więc ja taltże musz.ę •!'lę 1lr<>chę pod
kręcić. Byłeś w Olsztynie? 

- Nde. N.ie zdążyłem. Kaza'łeś mi natych
miast przyjechać. więc przyjechałem. 

- Taik. Prosiłem, ż.ebyś orzyj-echał. bo 
mam dla ciebie tirochę interesujących infor
macji. 

- No to mów. Chętnie pos.lucham. 

Ckrne.r :z;apaJil papierosa. 1 zaciągnął się 
dymem. 

- Więc <przede wszysit'ldm mam ju.ż rezul
taty ekspertyzy tych mikr<>fihr.ów, znalezio
nych w lasce Osi.ecki~o. Prvsiłem, żeby 
S)>rawę 2lbadali bardzo dolclad.r..ie i dlatego 
to trwało dosyć długo. ' 

- No i„.? 
• - No i okazuje się, że to są jakieś staire 
mat.eriały, w te.i chwili już nawet w par.i 
wypadkach zuipelnie zdeaktu~lizowane. Nie
k;tóre zdjęcia pochodzą qprzed kilku lat. 

- To przemawia na lroxizyść Osieckiego ~ 
ucieszyli: się Stasiak. 

- Oczywiście. Cora.z bairdziei wygląda na 
to, że kto.ś chciał go sk.omprom.:t<>wać i un.ie
szkodlimić. 

. Stasii"1!k wyraźnie się ożywiL 

- Słuchaj „. A może rzeczywiście ten ml~ 
dy Schatz ma z tym Cl<XŚ ws;>ólnego? 

Ger.n.er 'WZTUSZyl rami<lt!la.m.i. 

(38) (Dalszy ciąg nastąpi) 
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